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MIĘDZYNAR. KONGRES PRACO- ' 
AVNFKÓW „UMYSŁ. W WARSZA- 
» WIE. 4 am 
Warszawa, 21 sierpnia. (Tel. G. 
P3 Kongres Miedzynar. Pracowni- 
ków Umysłowych odbedzie się w 
Warszawie w dniach 26--29 wrze- 
śnia wb. Międzynar. Konterencja 
Prac. Um. przekazało już wszelkie 
prace związane z mającym się od- 
być Kongresem Polskiej Konfede- 
racji P. U 


POŻYCZKI DŁA OGRODNICYWA 
POLSKIEGO. A 
(Teiefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 21. sierpnia. (st) Min. rol. 
nictwa przezenaczyło z funduszów zawar- 
tych w budżecie b. r. na popieranie spe- 
cjalnych gałezi wytwórczości rolnej, pe- 
| wne znaczniejsz kwoty na pozyczki dla o. 
grodników w celu podniesienia naszego' 
ogrodnictwa. Będą one udzielane za po. 
średnictwem Banku Rolnego na budowle 
| 1 urządzenia przechowywałni i sortowni 
| ewoców oraz na budowle i urządzenia 
i szklarni, inspektów i instalacji wodnych 
dla produktów kwiatów i warzyw 
mJ 


| FAŁSZYWE WIEŚCI O WALORY» 
ZAGII KOMORNEGO. 

Warszawa, 21. sierpnia (Tel. G. Pu. 
| Minist Skarbu stwierdza, iż wbrew 

wiadomościom, jakie pojawily się w 
|| ssie, projekt zwałsryzowamia komor- 
| nego do pełnej wysokości mzedwojen- 
nej czył 72 proc. mie istnieje. Min. 
Skarbu nigdy takiege projektu nie wac- 
silo. i 


——0ON—— 

FRANCJA POSZUKUJE GÓRNI- 
KÓW POLSKICH. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 21 sierpnia. (st) Do 
urzędów pośrednictwa pracy w Pol- 
sce wpłynęły mowe zgloszenia praco ' 
dawców Środkowej i południowej 
Francji o przyjazd z Polski górni- 
ków j niewykwalifikowanych robo- 
tników do kopalni węgla. Zgłoszenia 
te pozostają w związku ze znaczną 
poprawą syinacji gospodarczej we 
Francji. 


E y 
5 MILIONÓW ZŁ. ZA STEMPLE 
CHCE OSZCZĘDZIĆ „BUTA PO- 


—=——— 
PODWYŻSZENIE NAGRÓD NOBLA. 
KROJU". Sztokholm, 21. sierpnia (Tel. G. P.. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) Szwedzki parlament zwolnił fundację 
Warszawa, 21 sierpnia. (st) Gör- Í DOSTAŁ Z MILOSCI POMIESZANIA ZMYSŁÓW. Nobla od podatku. Wskutek tego iun- 
nośląski koncern „Huty Pokoju aE ET iE aag dum namody Nobla będzie podwyż- 
czyni w Min. Skarbu slarania o srny. Podczas gdy w roku bieżącym 
zwolnienie od opłat stemplowych w nagroda wymostła 120.000 kor., w na- 


związku z koncentracją należących | i m j R „slępnym wynosić będzie 157.000 kor. 
doń przedsiębiorstw. W sprawie tej L 8 3 k 


| ontnosztte ( anana 
bawi w Warszawie naczeliry dyrek- 


cs 


ZWYCIĘSTWO VENIZELOSA., 


tor „Huty Pokoju“ dr. Glück. Za- NAJNOWSZY KONFLIKT Z WŁOCHAMI Ateny, 21. sierpnia (Tel. G. PJ. 
znaczyć należy, żę ustawowe opłaty Wiedeń, 21 sierpnia. (Tel. G. P.) ; kuje jeszcze uzupełniającego spra- | Jak podaje prasa, stronnictwo Venize- 


losa ziłobyła 220 mandatów, opozycja 
zaś tylko 380. Nie został wybrany ani 
jeden komunista. Vemzelos oświad- 
czył, że wybory do Sematu odbędą się 
prawdopodobnie w grudniu. 


i 

ze względu na olbrzymią wartość | Prasa donosi z Zagrzebia. że rząd | wozdania ze Spalato. Wobec tego, iż 

przedsiębiorstw wynoszą 6 milj. zł. | jugosłowiański pragnąc załagodzić | zamierza on uwzględnić wszystkie 

„Huta Pokoju“ ofiarowuje 700 tys. | nowe zajście z Włochami w drodze | uzasadnione żądania rządu włos- 

zł. Żądania te są pozbawione wszel- | ugodowej, wystąpi w najbliższym | kiego, oczekują w Białogrodzie, że 

kiej podsiawy prawnej, | czasie z odpowiedniem pismem na | także i strona włoska zgodzi się na 
m mee ostatni protest Włoch. Rząd wycze-  ustenstwa. 
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Wyświetlają dzi$ po raz ostalni wstrząsający dramat życiowo - eroiyczny, po- 
rnszający najdrażliwsze współczesne zagadnienia seksualne p. í. 
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j p. Strzeleckie 


RÓŻNE KOMBINACJE CO DO OSOBY NOWEGO KOMIS ARZA M. LWOWA. 
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- OD JUTRA WIELKI PODW ÓJNY MONSTRE, PROGRAM. 
Niezwykła, wesoła komedja p. t. 


oraz wzruszający dramat: 


J? 


— MA NIM ZOSTAĆ OSO- 


BISTOŚĆ ŚCIŚLE ZWIAZANA Z NASZEM MIASTEM, NIE ZAŚ IMPOR row ANA Z ZEWNĄTRZ. —HU- 


MORYSTYCZNE POGLOSKI O KA NDYDATURZE P. 


MATAKIEWIC ZA. — NIEBYWAŁY 


CHAOS W 


MIEJSKIEJ GOSPODARCE TECHN ICZNEJ. 


Lwów, #2 sierpnia. 


() Wobec defiu:tywnej decyzji 
ster rządowych co do przeniesienia 
p. Strzeleckiego na inny, chcemy 
wierzyć, bardziej 
cjom odpowiadający  poslerunck 
pracy, kwestja obsadzenia stano- 
wiska komisarza rządu na ratuszu 
Twowskim, pozostaje otwarta. W 
związku z lem są lansowane roz- 
maite nazwiska i rozmaite koncep- 
eje i jak zwykle przed mzędowem 
potwierdzeniem tej czy owej wer- 
sji nie można mieć pewności, klóra 
z nich odpowiada iutencjom sfer 
decydujących, a które są tylko biydź 
to wyrazem pobożnych życzeń, bądź 
lo balonem próbnytn, wypuszezo- 
uym celem wybadania syluacji. 

W tym splocie najsprzeczniej- 
szych nieraz pogłosek przewija się 
jednak stale jedna nić, jedna inten= 
cja, którą zdaje się polwierdzać 
wniosek, iż stery miarodajne z ubie- 
głego roku rządów komisarskich we 
Lwowie wyprowadziły odpowiedni 
wskaźnik na przyszłość. 

Tą nicią przewijającu się przez 

każdą wersję bez względu na to, 
około jakiego nazwiska się ona o- 
snuwa, jest pewnik, że przyszly 
włodarz nawy magistrackiej nie 
hędzie imygórtiem z zewnątrz, ale 
człowiekiem obeznanym ze środo- 
wiskiem i panującymi w niem slo- 
sunkami, Fakt, że łam u góry do- 
świadczenia roku ubiegłego wydały 
taki rezullal, nawiasem mówiac, 
drogo przez Lwów okupiony, napa- 
wa nas nadzieją, że tym razem wy- 
hór będzie trafniejszy, że na odpo- 
wiedzialne i trudne stanowiska ko- 
misarza rzadu, rzęd ten pofrafi 
przeznaczyć człowieka właściwego, 
człowieka, któryby sprostał swoim 
zadaniom. 
Wypowiadając jednak tẹ uadzic- 
nie możemy w rzetelnej  [rasee 
) dobro naszego grodu pominąć mil- 
czeniem tporcżywych ipoglosek, kló 
re jakkólwick każdemu ' racjonalnie 
myślącenu wydają się lak nie do 
wiary, że wprost robią hMumtotysty- 
czne wrażenie, to jednak wlaśnie 
wskutek swojej uporczywości wzbu- 
dza ją uzasadnióny niepokój w mic- 
ście. 

Ta uiepokojącą pogloską, jak 
już wspomnieliśmy przed kilku 
dMiatmi przy zamknięci  biltnsu 
itzałulności p. Strzeleckiego, jest 
wersja, iż na następcę po p. Strze- 
leckim tiia być upatrzony -~ prof. 
Matakiewicz... 

Podkreślamy wyrażnie, że wobec 
wyników dolychezasowej współpra- 
cy p. Matakiewieza w rządach mia- 
sla trudno uwierzyć, aby laki za- 
miar mógl powstać u góry. Jest to 
lem mniej wiarygodne, iż jak wia- 
domo, prof. Malakiewicz nawet 
sam dwukrotnie już podał się do dy 
inisji ze stanowiska zastępcy komi- 
zarza. co zdaje się dowodzić, iż go- 
dny, uznania autokrytycyzm pozwo- 


Je 


jego kwalifika- | 


lil mu stwierdzić u siebie brak od- 
powiednich kwalifikacyj do kiero- 
wania sprawami miastu. | 

Ponieważ jednak świat jest pe- 
len niespodzianek, a zwłaszcza na- | 
sze życie publiczne dostarcza nam | 
ich ustawicznie więcej aniżeli prze- | 


Lrawić może bez szkody organizm 

społeczny, przeto wzbudzić się mo- | 
że niepokojąca wątpliwość, czy re- | 
zygnacja ze stanowiska wicekomi- | 
sarza wyklucza u p. Malakiewicza | 
aspiracje do „komisarstwa. I pod | 
wpływem tej draźniącej wątpliwo- | 
ści nie zawadzi jak perle w muszli | 
skrystalizować, dotychczasową. dzia- | 
lalność p. Maiakiewicza w przydzie- | 
lonych mu resortuch, aby wykazać, 

gdyby leg 0 było potrzeba i i komu po- 

trzebu, źe z tych minusów wiecko- | 
misarskich żadną miarą nie niogłby | 
powstać plus komisars ski. j 
Prol, Malakiewież z racji swego | 
tytulu jużynierskřego, kierował w | 
Magistracie dzialem technicznym, 
jakkolwiek jego specjalność meljo- 
racyj wodnych, pozostaje w bardzo | 
łużnym zaiste związku z wymogami 
miejskiej gospodarki technicznej. 
Przyjrzyjmy się zatem, co zdzialał 
p. Matakiewicz w tym zakresie | 


swej pracy? 
Olo niożua stwierdzić hcezwzglę- 
dnie, że w gospodarce technicznej 


zapanował w tym roku chaos, jakie- 
go jeszcze nie było. 

W pierwszej linji autokralyczne 
stanowisko p. Matakiewicza w za- 
kresie  konsensów - budowlanych 
wpłynęło fatalnie na rozbudowę. pa- 
raliżując w wielu wypadkach nad- 
miernymi wymogami ze strony gmi 
ny miejatywe prywatna w akcji bu- 


N 


dowlanej. Typowym na to przykła- | 


dem i wiekopomnym zaiste pomni- 
kiem rządów p. Matakiewicza 
Wydziale technicziym m. Lwowa, 
pozostanie jego utrącenie akcji bu- 
dowłanej Tow. terenowego na grun- 
tach kułparkowskich. Dzięki temu, 
że prof. Maiakiewicz ważądał «l 
Tow.  rozporządzającego gruntami 
lącznej wartości około 500 tys. zł. 
budowy kanalu, którego koszta wy- 
niastyby okolo półtora miljona—nt- 
knęła ta cala, bardzo pięknie rozwi- 
jająca się rozbudowa, mogąca zna- 
cznie złagodzić głód mieszkaniowy 
w naszem mieście. 

tównre dodatnio zasłużył stę pwof. 
Malakiewicz w ziakresto ropół i inwe- 
stycyj drogowych, 


Najbardziej ludno r najgęściej za- 
budowano dzjelefrew i ulice, jak m. op. 
Gzóstochowsku, Piaskowa, Na Dłonie 


i MRR Jamych nit mogą, doczekać 
się npanządkańwania braków, kanałów 


lp. Za lo kosutem drogich pożyczek 


Poznań, 21. sierpnia. (Tel. G. P.) z 
twarcie Powszechnej Wystawy tm || 
w Poznaniu odbędzie się jak ostatecznie 
ustalono w dniu 15 maja 1825 rokti. Na 
otwarcie wystawy i przyjęcie gości dyrek. | 


diwrre:e wystawy poznańskiej 15 maja 1929 : 


cja Powszechnej Wystawy Krajowej za- 
powtiła sobie oprócz pokoi w hotelu przy 
ulicy Grunwaldzkiej również 20,000 lokali 
zautlarówanych przez obywatćji miasta. 


45-KILOWY PUŁKOWNIK WYIPARŁ 
SWĄ 
NIKĄGH. 


owy polski lot nadatlantycki 


95-.KILOWEGO DZIENNIKARZA. — 


CARR DOUKOGU Z LOTU GFIAROWAŁ NA SIEROTY PO LOT- 
- WKROTOE LOTNICY NAM UDAJĄ SIĘ DO WŁOCH, GDZIE 


CZEKA NA NICH APARAT „OAPRONI 73“, 


(Telefonom od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 2 
uwal udeału H 
izpit] pułk, Serres 
Zulnierzejym locie przez 
u czom puda? wowordj Wasz EREDT 
dent w stolicy najrowikańtze 
plotki Sytuwcja «s' ola przedstawia się 
następujące : 

Umowa, 


kraża 


kiwy pułk. Zabotrski spi- 
sal 4 jednym z przedstawicieli kornie 
welu organizującego lu, była znana 
dotąd bytku bardzo szczupłemu gromy | 
osób. Przewiduje odu, Że komewńian- | 
łem siatkm powieltznego będzie kap. 
Kowalczyk, kióry równocześnie hędzie | 
yelni! famkoje narigatora, pólotować | 
będzie p. Kisz, w charakterze zaś pa. | 
| 


satera ma polecić pnlk Zahorski, Po- 
cząlwowo miał lecieć jako pasażer p. 


Nowiński, korespondunt „Glreago Tri 
buac“, ale pontoważ waży on 95 kg. 


i potthio węstkków nie mógł tak pred- 
ko sedwdnąć, yeee toto seanse prze. 
ekyliły się ia rzecz puik. Zakorskiego, 
który waży tylko 48 kg. Lmowa prze- 
vigie tównaż włesł w owentuutmrych 
zyskach z lotu, lbbaleowcgo praen 
Potunię amorykaiską, Pułk, Zahorski 
ziwunzcgł siy jednak, żo przypadającą 
na miego sumę zamiera wzemiaczyć 
na wiloówy i sieroty po zabitych lotni- 
kach W. P, 

Przygotowania o zmontowaniu Sa- 
malti tyjim „Caproni 73%, które s4 
dukonyano ma mi aeu w fabryce kołó 
Taliedó imaja se już ko końcowi. Pi- 
mel myją w naujbuższych dniach wyje. 
ohać do Włoch. Termin lotu trzyuany 
jest w tajemnicy, Nie jest jednak Wy- 
klwczone, że bohaterscy lolnicy zdążą 
wyruszyć jeszcze przed zimą. 

hm) DZ 


| EZPIECZNA SEKRETARKA 


ZBRODNIA O PÓŁNOCY. 


i dich Ta upłał od bile- 
tów tramwajowych przeprowadza pm 
Matkiewicz linię tramwajową przez ul. 
Peiczyńaką, ktorej budowa w naflep. 
srym razie byłaby na czasie za jakich 
lat 20. 

A tzeha podkreślić, 2e budowa lój 
linj, mie odpowiadającej ani poirzehorą 
mieszkańców, ani zapewniającej rento» 
wamość, jest bardziej kosztowna niż by 
lyby inne, zuacznie więcej wskazane 
rozszerzenia geci diKtmwajowej, zg 
względu na nagle zażwgly i w ogóle 
trudną konfigurację tareru, 

Poza ią jedynn pozytywna, pra- 
cat techniczną p. prof. Matakiewieza 
którą można śmiało uazwać  karygod. 
rem marmowśniem grosza publicznego 
i poza leniwie zresztą  prowadzonem 
bkrukowatem ul. Leona Sapiehy, ni 


| czem już niemal nie może się wykazać 


w | 
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l wewngirzno rządy 


Wydział techniczny Magistratu pog 
rządami p. Matakiewicza, prócz chyba 
jeszeze kiłomerowych artykułów. „swe 
siyeyjnych“ drukowanych w dzienni. 
kuch, zbiżsnych de obecnych repa 
ców ratusza lwowskiego. 

Ale len mikły plow nie zadziwi ni 
kogo, kto miał sposobneść wglądu. w 
prof, Miatakiewicizą 
w podległym mu resorcie. Krótko moż: 
va nawiedzioć, że w Wydziale tech- 
nicznym panuje obecnie kompletna a- 
marchja. Powodem jej jest to, że prof. 
Malakiewicz zupełnie nie wyznaje się 
w ocenie kwaltfikucyj podwładnych i 
zrażając brutalmem traktowaniem urzęd 
ników zasłużonych i zdolnych, forytuje 
rałomiagt niejsdnokrołmie nierobów a 
nawółt ludzi działających ma szkodę 
interesów gminy, Dowodem tej o naja 
umiej dziwnej polityki  persznaltej 
prol. Malakiewicza były prreprowadzo- 
na ohecnie awanse w Wydziale tech- 
nicznym, Wśród awansowanych a na- 
wet posuniętych do wysokiej goditości 
rakłców budownielwa są ludzie, których 
de, lustracyjne przeprowadzone w 

. 1924 z ramienia Wydziału. santorzą- 
owego, jakoleż w » 1927 z ramienia 
Min. spraw wewn.  zdyskwałifikowały. 
w ten sposób, że mależato oczekiwać 
ich usunięcia. Natomiast pominięci zo- 
stali przy awamsach Imdwie pramiłziwej 
zasłogi i fachowej wiedzy. 

Że «aka polityka personalum nie 
może ślę przyczynić do usprawnienia 
utzqilowania, bo tie ulega dhyba wal- 
pliwości. Niemniej nie dowodzi to za” 
pewne kwalifikesyj na naczelne stamo- 
wsko tak sretokiej administracji, jaką 
jest Zarzad miasta tej miary co Lwów, 

Sądzimy, że powyższe rzeczowe u- 
wagi powinny wystarczyć dla udowo- 
dmieria, jeśliby tego zachodzi po- 
trzeba, że jedynie recjonalten posnnie- 
ciem p, premjera Barta w te) sprawie 
byleby przywrócić twof. Mańakiswicza 
jeno działaltości nankowej na Poliłech. 
nice lwowskiej, gdzie bezwąłpienia De- 
dzie oma nader owocna, zaś ta stano. 
wisko włodarza miasta Lwowa zamią- 
nowaó człowieka, któryby dawał rekoj- 
mig, iż połrafi pokierować gospodarką 
mie'ską przez ten tradny okres, jaki 
Frzebyć musimy, zanim ohójmie ją ster" 
nik jedynie do tego uprawniony, bo 
Powołany na to słanowigko wolą i wys 
borem współokywateli, 


Każdy powinien zostać 
członkiem L. 0. P. P 


Nr. 8599 
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„GAZETA PORANNA" z 


dm» 28. sierpnia 1929. 


propozycje | olskie! 


TAK TWIERDZI KORESPONDENT RYSKI PISMA W ARSZAWSKIEGO. 


Kowno, 21. sierpnia (Tel G. by. į 
Woezraj radca Szurmmlakowski odbyl 
konlerencję z kserelarzem gen. MSZ. 


p. Balutisem. P. Balutis wysunął 
jekcje co do tego, ezy rząd szwajcarski 
udzieli swej zgody ma odbycie konfe- 
rencji polsko-litewakiej w Genewie. 
Na oświadczonie, że rząd polski zgodę 
tę sbie już zapewnił, Balutis wysuwał 


ob- | 


dalsze obiekcje, zmierzające wyraźnie ! 


do pvrzewieczcenia spraw y. 

Warszawa, 21 sierpnia. (Tel. G. 
P.) Wedle informacji ryskiego ko- 
respondenta „Kurjera Czerwonego“ 
olrzymanych z Kowna, Wałdemaras 
odrzucił obie propozycje noty pol- 
skiej. Waldemaras zakomunikował 
radcy Szumlakowskiemu, że zajęty 
jest „sprawami bieżącemi” i wobec 
1eyo nie może pojechać do Genewy 
w dniu 25 bm. Spotkanie zaś obu 
delegacji w Królewcu w dniu 22 bm. 
nie ma celu z powodu niemożności 
przybycia tam min. Zaleskiego. Wal 
demaras podkroślił, że oświadezenie 
ministra Zaleskiego o konieczności 
zakomunikowania Lidze Narodów 
raportu o przebiegu i rezultacie ro- 
kowań, wskazuje na to, że Polska 
przypisuje kontereneji jedynie zna- 
czenie formalne. 

Warszawa, 2]. sierpnia (Tel. Q. Pò. 

Z Kowna donoszą do „Przeglądu Wic- 
czonnogo”: Po nosiedzaniu rady mini 
strów litewskich, wczoraj po południu, 


krążyć zaczęty najrozmaitsze  poglo- 
ski. W politycznych kołach, zbliżo- 
nych do obecnego gabmelu Waldoma- 


rasa, twierdzą, że zapadła nchwała od- 
rzucenia polskiej propozycji rokowań 
w Genewie czy w Królewca, ponieważ 
terminy przewidziane w nocie polskiej 
mają być rzekomo dla przeprowadze- 
nia litewskich przygotowań za krótkie. 

Druga wersja twierdzi, że rząd li- 
tewzki przyjął jedną z propozycji pol- 
skich, rozpoczęcia rokowań 27. sierp- 
nia w Królewcu. 

Dzisiejsza poranna prasa litewska 
wyraża się niejasno o postanowieniach 
rady ministrów. Dzienniki zdradzają, 


zaniepokojenie z powoda taktyki pol- 
skiej. Opozycyjne „Ritas“ i „Lietuves 
Zimtos* twierdzą, że manewry dyplo- 


malyczne Polski osaczyły Waldemarasą 
zewsząd, tak, że kompromitacja liłew- 
skich metod zdaje się być nieuni- 
knicną. 

Gdańsk, 21. sierpnia. (Tel. G. P.) „Dan 
ziger Neueste Nachrichten“ omawiając o- 
słatnią nolę polską do Litwy pisze, iż Li- 
twa ciągle szachowana roztropnemi posu- 
nięciani Polski, zmuszona będzie zgodzić 
się na propozycje rządu polskicgo. Litwa 


PASSE (-11 PAYNE WE ATYTO PAT N 
DWIE KOBIETY ZNALAZIY $MIERĆ 


W TATRACH. 
Zakopane, 21. sierpnia. (Tel. 


„U Pj € 


negduj jden z turystów idąc doliną sta ! 
roleśną natrafil, na zwłoki 9 kobiet na | 


w 
Zofję Krukow- 
Jagiellońskiego i 
studenikę Uniw. warszaw- 
Wypadek widecznie spowodowało 
usunięcie się jednej ze wspinających się 
na. szczyt, która pociągnęła drugą przy 


piargach w pobliżu szczytu Orlego. 
zwłokach rozpoznano 
ską. słuchaczkę Uniw. 
p. Honowko, 


p. 


skiego. 


złej asekuracji liny. Zmarłe były znane- 


mi taterniczkami. 
a 


po ostatniej nocie polskiej, nie zdoła u„ 
nikkąć rokowań z Polską. Zdaniem pisma, 
nie ma dla Litwy innego wyjścia, jak zde 
cycdować się na wyznaczony termin roko- 
wań inaczej bowiem spotkałaby się z je- 
lnolitym irontem niechęci całej Europy. 


' Pismo zaznacza, że litewskie koła urzę- 


, dowe muszą się liczyć z tem, iż wówczas | 


Polska mogłaby zarzucić drogę dypio- 
matycznych wystąpień i znaleźć inny spo. 
sób rozstrzygnięcia sporu. 


Odpowiedź Waldemarasa -- 
narazie nieznamńa. 


(Telefonem od naszego korespondenta.), 


Warszawa, 21. sierpnia. (sf) Dziś wic- 
czorem pociągiem z Kowna przez Króle 


wiec i Tczew powrócił szet sekretracjatu | 


Min. spraw zagranicznych radca Szumła- 
kowski, który w dniu wczorajszym 
Kownie odbył dłuższe rokowania z p. Ba- 
lutisem oraz premjerem  Waldmarasem. 


w 


lilim z urcczą 


KINO „LEW. Najnowszy i REM 


Wyniki rozmowy Są trzymane narazie w 
lajemniey, gdyż p. Szumlakowski osobi- 
ście przedstawi je min. Załeskieran. Nie 
Waldemarasa 


pm wia Wim 


była ustna, czy też została wyrażona w ' 
| politycznych i kryminałmych. Areszilo- 


l 
I 
| wiadomo czy odpowiedź 


osobnej nocie. 


artystką GOLLEN MOORE 


glównej roli p. t- 


ULUBIENICA PRZEDMIEŚCIA 


Dramat na tle ajeznamych zaułków Londynu. 
MOORE. Ponadto 2-aktowa komedja. 


redya i nijlopsza kreacja COLLEN 


W . stolicy miharderów i nędzarzy. 


G805 


JG0) KO 


ACHMED ZCGU ZOSTAJE Z 


Berlin, 21, sieupuia, (Tul. G. TP.) 
Prasa berlińska ogłusza. półurzędowy 
krmunskał albstiskiero Diura prasowe- 
do, doneszący o wielkich demonsira- 
ciach monarchistycznych w Tiranie 


i ockolicy, w czasie których zebrani 
mieli się wypowiedzieć za ogłoszeniem 
w Albanji monarchi i za ofiarowami sm 


korony prezydeniowi Achmedowi Zogu. | 


Słychać, że Ahmed Zogu ġako król 
przybierze ienię Skanderhega IM, na- 
wiązując, do tradyteii nadirarnogo hoha- 
loga Altemyi, Jrezego Bastejoty Skan- 
derhega (Aleksamra) 2140-1468), 


Migeski rodey przen 


Londyn, 21 sienpnia. (Tel, G. r.) 
Premjer Baldwin rozesłał do 150.000 
pracodawców memocjał, zalecający 
imieniem rządu przyjęcie do każdc- 
go warsztatu 1 do 2 robotników po- 
nad kontyngent pracujący dotych- 
czas. Żądanie to motywowane jesl 
zaostrzonym kryzysem bezrohocia, 


wska Mose didnderheg Ii. 


/ WOLI LUDU KRÓLEM ALBANIJI. 


który vchowany przez sułtana Maho- 
moda JI w nadziej, że będzie jego po- 
slnsznym wasalem, wywolał powstanie 
I amugił sułtana w r. 1461 do uznania 
niąpodicgiośći. Mlbanji, Pozostenaił syw 
ua Jana, (Skanderbemu 11), który jedmak 
był właściwie tylko wasalem Wenecii. 


Obwołanie Ahmeda Zogu  krórem 
ma neziąpić w wajhliższą . sokołę na 
perwszem - posiedzeniu Zgromadzenia 


Narodowego w Tiranie. 


W ARZPONDCII. 


które w samem przemyśle węglo- 
wym osiągnęlo rekordową od roku 
1920 LĄ 300.000 pozbaw ionych 
pracy. Memwrjat Baldwina wskazu- 
je na konicezność przyjmowania ro 
botników, nawet gdyby lo nie: było 
wywołane warunkami 
przedsiębiorstwa. 


Hlkudniowa wojna 


NFZYSZŁ 86. 


WSZYSCY MOMENTALNIE SIĘ WYTRUJĄ I BĘDZIE „SEOKÓJ”. 


Londyn, 21. sierpnia (Fel. E. PO 
Donasza z Uhicago, ż5 podczas konfe- 
reneji sowarzyszenia amer: chemików 
Sw James Irwime wygłosił Byzemówić- 


nie, w kiórem oświadczył, że przyszła 
wojna będzie trwać zaledwie kilka dni 
z powdn użycia środków chemicznych 
o mezmiernej sile destrnkcyjnej. 


| 
l 
i 


go 
al 


Przeniyn ex 


e nanaii LA Marche 


POKONAŁA GO PŁYWACZKA ANGIELSKA MISS HAWKEY. 


Berlin, 21. sierpnia, (Tel G. P.) 


j r 


| Z Londynu don«szą, że angielska pły- 


waczka Ivy Hawkey, która w soboto 
okolno godzimy 10-tei wystaroreału Z 
* Lap-lnriz=Neż, by przeplmąć kamał an- 


gelski, dolarlu w niedziołę popoludożu 
o godzinie 5.15 do lądu ungielskiego, 


gi 
o kilka mal na wsehód ad Dovru. Prze- 
| płynęła, ona kanal w 19 godzwiech A 1 


srgaytacj 


Ahmed Zogu | 


= a 
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UCZCZENIE PAMIĘCI MALMGROENA. 

Wiedeń, 2]. sierpnia (Tel. G. P3. 
Donoszą, że w Norwegji wyłoniła się 
propozycja, aby na cześć szwedałtiego 
uczonego Malmgeroena nazwać jego 
imieniem jedną z wysp i jeden ze szczy- 
tów górskich na Spitzbergn. Propozy- 
cja ta uzyskała paowszechne uzmanie. 
WYSIEDLAJĄ OBYWATELI DO POL. 

SKI. 
sierpnia. 


Wilno, 21. (Tel. G. P.) 20_go 
b. m. w rejonie Iwieńca bolszewicy wy- 
siediili na stronę polską 30 osób, dotąd 
stale zamieszkałych w Rosji sowieckiej. 
Wysiedlonymi zajęły się władze admini- 
stracyjne. 
zr SE” 

NADUŻYCIA W GRODZIEŃSKIEM 
TOW. EMIGRACYJINEM, 
Wilno, 21. sierpnia. (Tel. 
Jak podaże „Kurjer Wileński", w żyd. 
Tow emigracy;nem w Grodnie ujaw- 
niomo szereg nadużyć i afer. Towarzy- 
stwo wysyłalo zu granicę na podstawie 
falszywych dokumentów przestępców 


KSK 


wany został radny miasta Grodna Ma- 
| jer Rubinstajn, członek żyd. Towarz, 
emigra Yin ego. 
— ~A — 
ATAK NA SZWAGRA STRESE- 
MANNA. 
Berlin, 21 sierpnia. (Tel. G. P.) 


przesle" Zar tnadzeniu orędzie, w któ- | 
rem Tee EN L wytyczne swego 
E 

T E ar 


rzeczowymi 


W kołach politycznych Berlina sen- 
sację wywołał ostry artykuł „Votr- 
warisu', skierowany przeciwko 
szwagrowi ministra Stresemanna p. 
Gloebelowi, administratorowi wiel- 
kiego majątku Labędzińce na Śląs- 
ku. „Vorwärts“ oskarża QGloebla o 
nieludzkie obchodzenie się z robot- 
nikami w majątkach łabędzińskich. 
===— 

WATYKAN W LIDZE NARODÓW? 

Praga, 21. sierpnia. (Tel. G. P.) „Ve- 
cerni Listy“ ot jakoby między Cze- 
chosłowacją a Watykanem istniało poro- 
zumienie, zobowiązujące Czechosłowację 
do popierania Watykanu w jego dąże- 
niach do wejścia w skład Ligi Naros 
dów (?) Pismo atakuje z tej racji miu. 
Bencsza. 


eu 

MECZ POLSKA - RUMUNJA ODWO- 
ŁANY. 

Warszawa, 21. sierpnia. (Fel. G. P.) 


Zarząd P. Z. Lekkoatletycznego otrzymał 
depeszę od rumuńskiego Związku atlety- 
cznego, że termin 25. i 26. bh. m., prze- 
znaczony nu mecz Polska „ Rnmunja w 
Warszawie jest nieodpowidni. Wobec te- 
go odwołano powyższe zawody. 
PY EOE 
GWIAZDA SPORTU JAPOŃSKIEGO 
WARSZAWIE. 

Warszawa, 21. sierpnia. (Tel. G. P.) 
Jak się dowiadujemy, słynna zawodnicz- 
ka japońska Hitomi przybędzie w czwar- 
tek lub piątek do Warszawy, gdzie za. 
bawi parę dni. Kluby stołeczne zamierza, 
ją zorganizować zawody lekkoatletyczne, 
w których wzięłaby udział p. Hitomi, 

—0 
ZBANKERUTOWANE MIASTO. 

Berlin, 21. sorynia (Ta. G. M 
Miastcozko St. Ingberg w Falutynaci? 
na pograniczu niemiecko - francnskiem, 
ogiosiło dziś niewyplacalność. Weksle: 
jego zoslaly zaprołostowane. Wiado- 
mość la wywolała sensację w całych 


| Niemczech. 


agi 
64 WSI WYMARŁO NA DŻUMĘ. 
Wiedeń, 2]. sierpnia (Tel. G. 
Dzienniki donoszą z Pekinu: 
szkańcy 64 wsi w powiecie znajdują- 
tym się o 84 km. na północny zachód' 
ol Ting Lia w Mamdżurji, zmarli za 
wyjatkiem 3 osób, ne dżumę. Obawiają: 
że ząrnzu romnzerzy się na dałsie: 


PJ. 
Mie- 


r 


Str 4 


„GAZETA PORANNĄ” z dnia 28. 


z 


sierpnia 1928, 


Nr. 8599 


SIPASZNA ze! 


obrzyniego 04 - (IS 


NIEROZWAŻNY ZAKŁAD OFICERA JUNAKA FOWODEM WSTRZĄSAJĄCEJ TRAGEDII. — NIEZNANA SIŁA MORDUJE 
MAŁŻEŃSTWA. — DJAREŁ NA WERANDZIE. 


MLODE 


Londyn w sierpniu. 
(e, O ślrasznymi wypadku, którego przy- 
czyną byl nierozamny zakład, donoszą Z 
acca, angielskiej kolomii w Indiach. 
Jeden z angielskich oficerów, maż mlo 
dej, pięknej i hogatej kobiety, założył się 
kolegami, że uzbrojony tylko w nóś my- 


śliwski stanie do walki z olbrzymim wę- ' 


żem 
boa dusicieiem 

Młody ulicer byl znamy lako znakom- 
ly strzelec i myśliwy i dom jego upiększa* 
ly trofea, swiadczace w niepospolitej odwu 
że. 

Specjalnie wysłani krajowcy odnałeźli 
w dżungli etbrzymiego gađa długości 8 mw- 
rów i ponuacnik w towarzystwie kolegów 
"dat się na polowanie. Rzeczywiscie wl- 
ważny ten czlowiek zakład wygrał i kolo- 
sulne 


cłelsko pytkona 

rzucone zostało po kilku godzinauh lean: 
portu po weraudę sdomu oficera 

Młot żoma wuczywszy mariwo Dar 
twura, jela czynie gorzkie wymówki Jekku- 
myślnemu mężowi. Około 9 Bi 7. ordy- 
nana porucznika udai się na uocleg do Bo- 
szar, & gdy nazajutrz rano powrócił. ujeza? 
okropny widok: 

Cale mieszkanie hyło zidemolowane. 
Wśród porozrzucanych resztek 
nych mebli poniowierwły = 


straszliwie 


smizżdżone zwłoki ołicera i jego Żony. Nio ; 


umiano sobie wytłumaczyć przyczyny la; 
dkropnej Mwgedji, jaka odbyć się musiała 
w nocy, Wieczomm zwloki zmarłych uwo- 


žmo na werandzie. Przy ubrarej wwialanyi 
trumnie pełnili 
zmarłego. 


honorową straż koledzy 


W.jewada Gotuchaws i 
we Francji. 


Lwów, 22. sierpinia. 

Wojpowude Iwowswi p. Wojciech Go. 
łnohowski bawi obecnie na krótkim 
wio, n rodziny we 
przyjechać ma do Warszawy w dniu 
30. sierpnia, i przybyć do Lwowa Ma 
okjęcia grzędowania dnia 1. września, 

——(P—— 
„NIEDZDOŁA PAKTU POKROJU“. 

Londyn, 21 sierpnia. (Tel. G. P.) 
Bada narodowa wolnych kościołów 
ewangelickich w Anglji ogłosiła 0- 
dezwę. domagającą się, ażeby nie- 
dziela 26 sierpnia (dzień podpisania 
paklu Kelloga) byla we wszystkich 
kościolach w całej Anglji uznana ja 
ko „niedziela paktu pokaju” i uświę 
cona odpowiednimi modłami. 
NIEMCY PIERWSZE PODPISZĄ PAKT 

KELLOGA. 

Paryż, 21. sierpnia. (Fel. G. P) Kel- 
lag doniósł ambasadzie trancuskiej w 
Wauszyngłonie, iż zgadza się, aby pakt 
przeciwwojenuy był podpisany przez pań 
siwa, wadle allabełyczucgo porządku. -— 
Pierwsze zatem podpisz: pakt Niemcy 
(Allemagne). 

Rzym, 21, siima Tel. (Gi PY 
Pakt Keluga podpisze w Paryżu w dniu 
27. bm. z ramienia Wloch ambasador 
włoski w Paryzu, hr, Manzoni. 
hai w dmu podzitseniua paklu pozosta. 
wać kedzie w Rzymie. 

—— 
KUPCY PALESTYŃSCY NA TARGACH 
WSCHODNICH. 

Konstanza, 21. sierpnia (Tel. ti Po. 
Tutejszy przedstawiciel Targów 
Wschodnich wysłał dziś następujący 
telogrzm do dyrekcji T. W.: „Okrętem 
amala“ przybyła tutaj grupa kupców 
rałestyńskich w składzie 37 osób. Bin. 
rą oni ndgiał w wycieczce zbiorowej 
do Lwowa celem zwiedzenia Targów 
Wschodnich 


polłąma- ; 


Francji, skąd ; 


| kodawca wtzrynął do jej pokoju, 
narkotykiem i dokonał | 


Musso- | 


jeden z oficerów 
poczem. 


Namie około półmocy 
usłyszał jakiś sum w ogrodzie, 
straszny 

krzyk przerażenia 
rozdari ciszę nocna. W tejże chwi srón 
wieopiszuugo Jomotu poczęło się walić 
wszystko; co było na werandzie. 
SERIĘ, SE 4 siórym pionęiy ubrane 
kwiatami w mnie zosta 
Zapanował jw" popłoch i dopiero, 
; przydue:wotto latarnie, obecni ku naj- 
wyćszemu swemu przerażeniu dostrzegli 


Androqyne 


Obie | 
trumny zrzucone zosłały z kałafatku na , 


l wywrocony. TEN 


olbrzymiego węża- 

fozzeczęła sie walka i wkrólce bestja 
padła martwa ol licznych knl rewolw ero- 
wych. 

Zagadka wyjaśniła się. Zabity przez po 
ruczmika wąż był samcem i pad? w czasie 
parzenia stę. I oto samica, idąc za stadem 
jego cielska, Notarła do domu paruczmika i 
dokonała tam swej zemsty. 

Drugi jej napad zukończył śię rownież 
ragiczna, śmiercią jeduego z ollcorów, kló- 


1 
L 


ry obalony przez węża, padł na kanreniiy 
stopień werandy i zabił się na miciacu. 


bigamistką. 


URZĘDNIK ŻENIŁ SIĘ DWA RAŻY NIE BĘDĄC MĘŻCZYZNĄ, 


Grodno, 21. sierpnia. (Tel. G. P) 
Przed kilku miesiącami zaręczył się mło- 


dy urzędnik tutejszy. Józef Woroniez z p. 


B. Slub ieh miał się odbyć w najbliżsych 
Tymczasem zgłosiła się do pro- 
Śwalikowska z 
Wilna i przedstawiła dokumenty, stwier, 
dzajsce, że Woronicz przed rokiem Ożc- 


piniałogo lenarza ZC echocinia 


dniach, 
boszcza w Grodnie p. 1. 


nił siec z nia i że wkrólce potem zostało 
urzędownie stwierdzone, że jest on ko- 
bictą, przebraną w męski strój. Doku- 
nienty na nazwisko Józefa Woronicza o- 
trzymała owa „androgyne“ w czasie woj, 
ny służące w Icgji akademiekiej, jako żoł- 
uiers w ubraniu męskiem. 


SAMOBÓJSTWEM CHCIAŁA ZAKOŃCZYĆ SWE MĘKI 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 2]. sorpnu (sy Dzis w 
zukiwni Wiedeńskiej przy ul. Chmiel 
nej otruła się czloroma pastylkami Su- 
uliwuiu 2Beletnia Józzia Jmdkiewi- 


czówąa. Pogotowie z rudno przyw toe, 


uilo ją do przytomności. W szpżtalu w 
ubecuości policji złożyki saraobójczymi 
senszcyjne zeznania, budzące grozę. 
Gdy pracowała trzy bata lenni ow ane 
bulatorjum dr. Michała Przerębskiego 
w Ciechocinku, pownej nocy jej chle- 
oču- 
rzył ją jakimś 
na niej gwaltu, Po kilku dniseb znów 
paunytórzyfa się la sama inei  Grdy 


j ja ciężko w piersi. 


Judkiewsczńwna zaczęła krzyczeć, Ur. 
Przorębski wpadł w wściekłość į rzu- 
ml w nig krzesłem dębhowem, nige 
tderzewie było lak 
że po kilku dniach wywiązała się 
silpe, że po kilku dr','h wywiązał się 


silne, 


w zraąarionych miejsrach stan zapalny i 


i poczęły się tworzyć wrzody i guzy. 

Przeszła ledy kilka operacyj, ule do 
zdrowia powrócić już nie mogła, Choroba 
odebrała jej siły tak, że musiała przeslać 
pracować i postanowiu życie zakończyć. 
Stan samohójczyni jest burdzo ciężki. Po_ 
licja przeciw dr. Przerębskiemu wszczęła 
dochodzenia karne. 


Powstanie mongolskie stłumiene 


Londyn, 21 sierpnia.. (Tel. G. P.) 
„Daily Mail" zamieszcza depeszę z 
Tokio, iż władze mandżiisk:e zako- 
mumkowały konsulatom. japońskie 
mu i rosyjskiemu w państwie Bar- 
ga  (Manmdżucja  pólnocno-zacho- 
dnia), że powstanie e wakł » Z0- 


a w 


pizi 


slalo sHumione. 3000 żołnierzy zmo- 
bilizowano na północ od Mukdenu, 
aby wypędzić rabusiów. Wszystkim 
pociągom na koleji wschednto-chiń 
skiej towarzyszą obecnie wozy pan- 
cerne. 


WY ŻYWO! słynnegi AL. Masowa 


i 20 mies. odpoczynek w kryminale krakowskim. 
SYN LWOWSKIEGO KUPCA HOCHSZTAPLEREM PIERWSZEJ KLA 
SY. -—— OBRZYDZIL OJCA ŻYWOT SWEMI WYBRYKAMI. — PRZY- 


GODY W ALGIERZE. 


-— ŻOŁNIERZ LEGII CUDZOZIEMSKIEJ, MA- 
RYNARRI AUSEGRIACKIEJ I ARMII 


HALLERA, — ZMOŻYCIEL 


LWOWSKIEGO KINA „GRAŻYNA”. — OSZUSTWA NA TERENIE 
KRAKOWSKIM. 


łowów, 22 sierpnia. 


(=) Na bruku lwowskim zna- | 


nym był w okresie kilku lat ostal- 
niech niejaki Stanislaw | Mutusów, 
syn (rrzegorza, b. właściciela ka- 
wiarni „Renesans, a ostaluio wla- 
ścicieda folwarku obok Baligrodu. 
Stanislaw Matusów, liczący lat 10, 
przez czas pobylu swego we Lwowie 
dał się we znaki wielu osobom, głó- 
wuie właścicielom lokali reslaura- 
cyjnych i miał on szereg konflik- 
tów z policją. To też gdy ojciec jego 


— 


zlikwalował we Lwowie jnteresy i 
Slanisław Matusow z braku jakie- 
gokolwiek oparcia we Lwowie, 
(gdyź sam nigdy nie mial żadnegeo 
konkretnego zajęcia, ani dochadów), 
opuścił Lwów, lakt ten lak palicja, 
jak i wiele przedsiębiorstw lwow- 
skich przyjęły z satysfakcją do wia- 
domości. 

Po wyjeździe ze Lwowa Si. Ma- 
tusów udał się w ślad za swoim oj- 
cem, któremu był kulą u nogi, a 


nie mogąc wyciągnąć odeń potrze- | 


=- e 


p wal, 


| czenv radownie przez o'ca. 


bnej mu ustawicznie gotówki, po- 

czał dopuszczać się 
systematycznych oszustw 

lak, że wreszcie zajęła się nim pro- 


| kuratorja krakowska i onegdaj sta- 


nał on przed sąde.n. 

Przewód sądowy wykazał, że Ma- 
tugow będąc jezzcze dzieckiem upie- 
kał często z domu rodzicielskiego, włoó- 


czące się z podojrzanymi osobnikami. 
Jako młodzieniec puścił się na śliską 


drogę „kochszłapierki", zaciągając dłu- 
gi jako rzekomy właściciel dóbr. Po 
pównym czacie wyjechał do Algieru, 
ożenił się, wstąpił do Lei cndzoriem- 
skiej, a następnie wyruszył do Wioch. 


' Forzuciwszy witrółce żonę, wstąpił na 


służiię do marynarki i na statku „Fran 


clszck Józof | zostal wzięty do niewol; 


| przew, Włochów. 


Przez kilka miesięcy! przebywał w 
ohose koncentracyjnym, z którego 


zbiegł do Frami i znowu zaciągnął się 


do Legi cudzoziemskiej, 
Za tóżne przeslępstwa został areszto- 
wany i osadzony w więzieniu w Mar- 
gg. (dv tworzono we Francji armię 
Hallera, rząd francuski oglusił amme- 
siie dla lych przestępców Polaków, któ 
rzy Zgioszą się do armii polskiej. Ma. 
tusow zaciągnął się natychmiast w sze 
regi Hallera jako ochotnik i przybył 
do Pulski. 
Po dwóch miesqoach 
uby 
wypłynąć we Lwowie, 
gdzie założył kinoteatr „Grażyna“, Tu 
ożemił się po raz drngi. Niedlugo po- 


zdczevtero- 


| lem opuścił Lwów i wyjcstał do wal 
| krakowskiego, 


podając się za właści 
mimo, że został Pi 


ciake dé 


W pierwszych miesigeuch b. r. nacia- 
gan? szereg kupców na różne towary, po- 
bierając ubrania na sfałszowane weksle. 
Między innemi naciągnął pewne firmy, 
którym kazał wysłać zainówłony towar 
do majatku ojca. Przybywszy na miejsce, 
uiibierał towny na dworcu i sprzedawał 

W pewnej znów firmio zamówił 

kilkadziesiat flaszek wódki, 

które adebrał na dworen. Część wódek 
sprzedaj. u resztą uraczył przygodnych 
znujamych. Naturalnie za pohrane towary 
nie placil, posyłając tylko weksle ze swa- 
im podpisem £ podrobiona pieczątka, Za- 
rząd dóbr, młyny i tartak Sl. Matusów 
w Baligrodzie, slacja Lisko, Lukowice. 

Pod zarzułem tych  wszysetkich o, 
szustw, odpowiadal on przed sądem w 
Krakowie. — Matusow wypierał się winy, 
dowodząc, że ojciec jego ze złości niesłus 
sznie go obciążył. Po rozprawie Trybunał 
zasądził oskarżonego na 30 miesięcy cięż- 
kiego więzienia, redukując karę z lylułu 
amnestji na 20 miesięcy. 


EEEREN SEEE REC TY. 
2 ostatniej chwili. 


z a 
Odpowiedź Wale marssa, 

Warszawa, 21 sierpnia. (Tel. G. 
P.) Tekst odpowiedzi Wałdemarasa 
został ogłoszony. Premjer litewski 
w łonie mocno sarkasiycznym zwa- 
la winę odwleczcnia rokowań na de- 
Jegację polską, oświadczając, że ter= 
min zwołania konterencji będzie 
mógł zostać ustalony w Genewie w 
ciągu najbliźszych dni. 


POSŁOWIE CHORWAGGCY PROTESTUJĄ 
PRZECIW SKUPCZYNIE. 
Wiedeń, 21. sierpnia. (Tel. 6. P.) Do 
Wiednia przybyli posłowie chorwaccy dr. 
Krilewicz i Pernar, wydcelegowani na kon 
kres Unji międzypwiaicntarnej w Ber- 
linie, gdzie złożyli protest przeciwko Sku 
czynie. Dr. Pernar, który na zgromadze- 
niu Skupczyny 20 czerwcu b. r. został 
tanny, podczas podróży ciężko zaniemógł. 
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WIAROŁOMNA ŻONA POSZŁA DO CZAROWNICY PO TRUTRĘ DLA NIEWYGODNEGO MĘŻA. — HANDLARZ 


KONI HANDLARZEM 


„ITRUCIZNI*. — CZARNA KAWA Z POTASEM NIE WZRUSZYŁA BREGIELA, 


ŻONA DOMAGA SIĘ SILNIEJSZEGO SPECYFIKU. — ZNUDZONY JEJ NATRĘCTWEM SCHNEID ZAWIADA- 
MIA POLICJĘ. — NIE CHCIAŁ PRZYJĄĆ KROWY, DOSTAŁ 200 ZŁ. 


Lwów, 22. sierpnia. 

(--) Od szeregu już dni cały powiat 
rudecki nie może ochłonąć z wrażeń 
odniesionych na wiadomość o wykry- 
ciu potwornej afery mężobójstwa, pla- 
nowanego przez wyrodną żonę wespół 
z jej młodocianym kochankiem, Dzięki 
szczęśliwemu zbiegowi okoliczności u- 
dato się ohydna zbrodnię unicestwić, 
a zbrodniarzy unieszkodliwić,  Szcze- 
goły tej histori, która poruszyła do 
głębi całą okolice i do dziś dmią sta- 
nowi przedmiot powszechnej rozmowy, 
są, naslępufące: 

W. Tyszownesweh (pow.  rudecki) 
mieszkało małżeństwo Piotr i Anna 
Bregielowie. Anna, milodsza o kilka lat 
ol męża, po zgoduem z nim kilkulet- 
niem współżyciu, upałrzyła sobie ko- 
chanka w osobie 

mlodego parobka. 
Tei idylli sta? ma, przeszkodzie Bregiel, 
człowiek pracowity i uczciwy, ale przy 
tem zazdrosny. To też malżonika jego 
wespół z kochamkiem postanowuła go 
zgładzić, 

Ze sprawą tą zglosila się do pew- 
nej czarownicy z pobliskiej wsi, pro- 
szące ją o poradę i eweutnalne środki. 
mające na celu 

usnnięcie męża ze świeta 

Czarownica ową, sama nie mając żad- 
nej trucizny, skierowała ją do zamiesz- 
kalego w Zaszkowicach, pow, rudec- 
kim hkamdłarza koni Leiba Schocida z 
zapewnieniem, iż tem prośbie jej może 
"zadlość uczynić. Udała się tedy Bregie- 
lowa do Zaszikowic i Schnefdowi przed- 
stawiła sprawę. Schneńd podjął się do- 
słarczenia jej trucizny i na poczet ho- 
norarjmm wziął zaliczkę, poczem na- 
stępnego dnia przyniósł jej 

jakąś miksturę, 
podobną do czarnej kawy, Istotnie by- 
ła to czarna kawa, zmieszana z pota- 


sem. Bregielowa pewna, że jest to 
śmiertelna tracima, całą zawartość 


wlała mężowi do kawy, Po wypiciu tej 
mikstury jednakże nie zaszły żadne 
zmiany w życiu ani zdrowiu Bregla, 
gdyż mikstura owa nie zawierała ami 
śladu trucizny. 

Breglowa, widząc  bezmadziejmość 
tego środka, zwróciła się z pretensjami 
do Schmeida, twierdząc, że ją osamkał. 
Ten odpowiedział, że nie temu nie wi- 
nien, gdyż Bregiel ma zbyt silną kon- 
slytucję cielesną i taka dawka tmicizny 
nie mogła mu zaszkodzić, a więc jedy- 
nym spasobem pozbycia się go 

jest zamordować go. 
Na dalsze prośby podjął się wyszukać 
odpowiedniego osobnika za osóbnem ho 
norarjum. Jednakże Schneid miał już 
dosyć tej „zabawy“ i widząc, że Bre- 
glowa trwa w zamiarze pozbawienia 
życia swego męża, 0 całej tej historji 
doniósł komendantowi posterunku. W 
porozumieniu ze Schneidem komen- 
dant postamowił odegrać rolę 

owego najemnego zbira 

i przehrawazy się w odpowiednie odzie- 
nie przyby? ze Bohnetiem do domu 
Breplowej, gdzie ułożono wspólnie 
plan morderstwa 


za wynagrodzeniem 300 dol. 

Wędlo tego planu, rzekomy bandyta 
wraz ze Sġhneidem i kochankiem Bre- 
glwej mieli w nocy jako włamywacze 
włarynąć do mieszkania śpiących Bre- 
gló, poczem bandyta, ów qrzy pomocy 
siekiery przygotowanej pozez Breglo- 
wą i pozostawionej w sieniach, miał 
uśmiercić jej męża. Gdy cały ten plam 
umówiono, komendant a posterunku 
zdemaskował się i 


z 


zkrodniczą parę aresztował. 

Następnego dnia wiadomość o za- 
mierzonej zbrodni rozeszła się we wsi 
budząc wśród całej ludności grozn- 
miała wreżenie. Uratowany. Bregiel 
z mdzięczności zaofiarował Schneidowi 
jako swemu wybawcy przezent w po- 
staci krowy. Schneid w pierwszej 
chwili prezentn nie chciał przyjąć, a 
gdy po dwóch dniach rozmayślił się, o- 
trzymał już tylko 200 zł. 


nar przejecha ma Śmierć kiei 


ANNA BĄK NA ULICY ZŹRÓDLANEJ POTRĄCONA PRZEZ AUTO, 


ZMARŁA 


W SZPITALU. 


Lwów, 22. sierpnia. 
(—) Mimo surowych kar, nakładanych 
na szoferów Iwą:skich przez władze ad- 
ministracyjne, oraz pociągania ich do od- 
powiedzialności karno-sądowcj wypadki 
nieostrożnej jazdy mnożą się w zastrasza, 
jacy sposób i pociągają za sobą często tra- 


giczne rezultaty. 

Oto wczoraj ulicą Źródłaną _ przeje- 
żdżał Edward Herman, szofer dorożki Nr. 
8202 i potrącił Annę Bąk z Komarna, któ. 
ra upadłszy na bruk doznała ciężkich o- 
brażeń a po przywiezieniu do szpitala nie, 
bawem zmarła. Szolera aresztowano. 


Gzierej baliarzy podhachiali Gwynara 


do stawienia eporu umundurowanej władzy. 
NIEBORAK ODPOKUTUJE SWÓJ ANIMUSZ KWARTAŁEM KRYMINAŁU. 


PRYDAŁOWIE ZNISZCZYLI URZĄDZENIE ARESZTU W 


Lwów, 22. sierpnia, 

(—) Sędzia Sakołowski roztrząsał 
wczoraj dwie sprawy zbrodni grrajtu 
mmklicznego, Jako pierwszy odpowiadał 
24-letni Leon Cwynar z zawodu woź- 
nica, który dnia 4. lipca br. na ul, Ły- 
czakowskie, wywołał awanturę ze 
swym chlebodawcą tak, że tem zmur- 
szony był wezwać posterunkowiepo. 
Post. Wiktor Kruyżosłaniec usiłował 
Gwynara doprowadzić do komisariatu. 
Wiem pnzechodzących czterech ja- 
kichś osobników wwmieszało się niepo- 
trzebnie w calą sprawę, nakl"miając 
Gwynara by nie dał się aresztować 
i mówiąc: „Ta nie bądź pan frater, za 
co pam się daje arasztować!'  Owynar 
czując za sobą poparcie. począł sta- 
wiać posterunkowemu opór, wywołał 
wielką awanturę i zibiegowisko, a w 


WINNIKACH. 


czasie szemotaniu się z posterumkowym 
został przez niego lekko zraniony, Po 
przeprowadzeniu rozprawy sedzia So- 
kołowski zasądził go na 8 mies. cięż- 
kiego więzienia, 

W drugiej sprawie rzecz mirta się 
podobnie. 15. lipca br. na festynie na 
boisku Sokoła ukraińskiego w Winni- 
kach dwaj bracia Aleksader i Stefan 
Prydałowie rozpoczęli awanturę tak, że 
policją zmuszona była wkroczyć, Awan 
tumnicy byli podpici d stawiali opór 
policjantom, a doprowadzenmi: do aresztu 
gminnego cale urządzenie wewnętrzne 
mdemołowali, I tutaj również w czasie 
sziamotamia się z policją Stefan Pry- 
dała otrzymał lekką ramę. Sędzia So- 


kołowski skazał Aleksandra ną trzy 
niiesiące, a Stefana na cztery mies. 


zaoskrzomego więzienia. 


Zbrodnicze „trzy po trzy”. 


TRZY NAPADY TRÓJEK BANDYCKICH. — BUHAJ BIERZE UDZIAŁ W AWAN- 
TURZE NA GOŚCIŃCU. -- „DZIABNIĘTY* NOŻEM I DOBITY LASKĄ BARO. 
WICZ WYZIONĄŁ DUCHA. 


Lwów, 22. sterrinia 

(— Onegdaj wieczorem wracali z Dmy 
trowie do Czyżykowa 'w powiecie lwow- 
skim 21-letni Stefan Habka, 23-letni Pa- 
weł Łuczyński, obaj z Czyżykowa, oraz 
Paweł Buhaj, szeregowiec z 26 p. p. Na 
drodze w Głąchowicach społkawszy An. 
drzeja Barowicza, zupełnie bez powodu 
poczęli go bić laskami, przyczem pierwszy 
uderzył go Łuczyński, Na krzyk Andrzeja 
wybiegł Piotr i począł go bronić, a wle- 
dy Hubka wyjął szybko nóż z kieszeni i 
zadał Piotrowi Barowiczowi uderzenie w 
klatkę piersiową, a Łuczyński jeszcze 


dwukrotnie ciężko rannego uderzył laską 
po głowie. 

Barowicza w groźnym stanie edwie- 
ziono do szpitala we Lwowie, gdzie na- 
słępnego dnia zmarł. Po kilku dniach 
władze bezpieczeństwa wyśłedziły wszyst_ 
kich trzech sprawców zabójstwa i odsta- 
wiły ich do sądu 


TRZEJ RABUSTE NAROBILA ONU 
FREMU STRACHU 
dla marnych 14 złotych. 
Lwów, 22. sierpnia. 
(— Wczoraj doniesiono urzędowi 


Str, 5 


śledczemu, że na drodze między Hre- 
bennem a Mostami malemi trzej mło- 
dociani parohcy Hryńko Lewko, Stefan 
Pohoryłka i Mikołaj Pawłyk "napadli 
na Onufrego Besza z Lubycza, Kniaże, 
pow, Rawa Ruska i zrabowali mu 14 
złotych, poczem zbiegli. Po przepro- 
wadzonych dochodzeniach rabusiów 
ujęto i osadzono w więzieniu. 


TRZEJ BRACIA ZAKATRUPILI 
WASKĘ. 
Lwów, sierpnia. 
(— Przed kilku dniami odbywało 
się wewsi Równia pow. Nisko, wesele, 
w którem wzięło udział kilkunastu 
parobków, miejscowych i z okolic. We- 
sele to, nie odbyło się bez bójki. Po pół- 
nocy wynikła sprzeczka, a potem bija- 
lyka, w czasie której 22-lelni Wasko 
Hreiecki został zabity, przez braci Mi- 
kołaja, Iwana i Dmytra Słaszkiewi- 
czów. Sprawców zabójstwa  areszto- 
wano. 


22. 


amc 


Mały fejleton 
Aforyzmy pesymisty. 


MĘŻCZYZNA I KOBIETA, 

Jak mogą oni nawzajem dość do 
porozumienia? Każdy z mich poaząda 
czegoś innego: mężczyzna — kobiety, 
kobieta — mężczyzny, 

x 
MIŁOŚC. 

Kosz o jednem uchu jest tak cięż- 
ki, że tylko w dwójkę można go unieść 
— ale om sam ma tylko jedno ucho, 
ci więc, którzy go nosza, ciągle się mu- 
szą zmieniać: najpierw jeden, potem 
drugi itd, 

* 
DZIWNA RZĘCZ. 

Jeżeli moralność głosi:  wymzekiniy 
się szczęścia, miłości, kobiety, to w ży- 
ciu codzienmem morał ten brzmi w ten. 
sposób” bądź mężczyzną 


* 
PESYMIZM. 
Schopenhauer powiada: życie 4 
śmierć: — prawdopodobnie na nic 


więcej nie zastuguiemy. Strinbeng po- 
wiedzialby inaczej: mężczyna i kobie- 
ta — prawdopodobnie obydwoje mie 
zasługują na, nie więcej, jak tylko nu 
to, by posiądać się wzajemnie 

xk 


MÓJ CHŁOPIEC. 


Przed tygodniem żona moja  „u- 
świądomiła” go, z zachowaniem nanko. 
wego objęktywizmu. Dzis zrana synek 
mój wpada do pokoju z rozradowaną 
miną: 

— „keeee.. mamusiu, oszukałaś 
mnie. Przecież to nieprawda, że dzie- 


cko rozwija się pod sercem matki, ja, 
już teraz wiem wszystko —  bociam 
przynosi je ma świat”, 
x 
NA TO NIEMA RADY. 
Bogacz mie wierzył jej, gdyż ko- 
chała tylko jego pieniądze. Poeta nię 


wierzył jej, gdyż kochała tylko jego 
duszę. Piękny miłodzian nie wierzwł 
jej, gdyż kochała tylko jago ciało. 

| BG M) 


Daj grosz 
na c cele T. S. L. 


Str. D 
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Ze- spraw miejskich. 


WET 


KON SENSY BUDOWLANE 


Łwów, 22 sierpnia, 

(jp) Na wczorajszem posiedze- 
niu Magistratu uchwalono oddać 
szereg robót miejskich poszczegól- 
nym firmom lwowskim, a miano- 
wicie: | : 

Budowę ogrodzenia : schodów 
na cmenlarzu: Obrońców Lwowa 
na przestrzeni 49 m. otrzymał bu- 
downiczy Leonard Karasiński za 
kwolę 17.803 zł. 01. Ta sama firma 
otrzymała wykonanie muru oporo- 
wego i schodów na cmentarzu O- 
brodiców Lwowa za kwotę 20.760 zł. 
42 sr. 

Wykonanie pieców kaflowych na 
korytarzach ratusza oddano firmie 
Michał Nowosiadły za kwolę 5822 
zł. 75 gr. c 

Ułożenie plytek na korytarzach 
ratusza oltrzymala firma Bracia 
Muńd za 15.306 zt. 

: Wykonanie podwójnych, okien 
ną korytarzach ralusza —Ska dzier- 
żawna ` Zakladów przemyslowych 
dawniej Jan Lewiński — za kwotę 
10.572 zł. 

Odnośnie do budowy i rozbudo- 
wy szkół oddano następujące robo- 


ly: Nadbudoweę szkoły im. Marji 
Konopnickiej oddano . firmie inż. 
Wawrzyniec Dajczak za kwolę 


202.681 zł. 66 gr. 

Wykonanie rysunków szczeęgólo- 
wych na budowę szkoły, pywszech- 
nej im. Reja oddano „inż. Tadeu- 
szowi Wróbłowi za kwolę 4000 zł. 

Roboty budowlane przy szkele. 
im. Reja oddano firmie Stanislaw 
Olszewski za tchę 439,023 zł. 88 gr. 

Zatwierdźono plany budowy 
szkoły im. Szaszkiewicza. * 

Ponadto uchwalono wybudować 
domek dla portjera Zakladu dla 
dzieci przy ul. Kadeckiej, . , 

Co się budujc we Lwowie. 

Wytlano następujące zezwole- 
nia budowlane: 

Franciszek Konopacki ul. Janow- 
ska 77 na nadbudowę I-go piętra z 
2 ubikacjami na poddaszu, . Mozes 
Markus i Ignacy Ostermannowie o- 
raz Jakób Singere ul. Rzeźnicka na 
budowę 3-piętrowego domu miesz- 


FEJLETON „GAZ. POR“ z 23. VIII. 1928 


DEOLS 


Skromnosc nagrodzona, 


—. Babciu!.. Nowina!.«. 
domyślisz, co się stalo! 

Popnzez szkła swej w róg oprawnej lor- 
netki M-me Orloy, przemiła staruszka w 
czarnej koronkowej, dwiema szfilkami z a- 
gatu przypiętej do srebrnych włosów ua 
rzutce, gpojnzała z. uśraliechem na wnucz- 
kę swoją, Nację Esbagny, która wpadła jak 

wicher do jej pokoju. 

— Nowina, kochanie? Jąka. — zapy- 
tala spokojnie, przyzwyczajona do wybu- 
chów wrącego młodem życiem, ubóstwia- 
mego dziewczątka, które jej zostawiła na 
pociechę po sobie jedyna, 4 przedwcześnie 
zmarła córka, wdowa powojenna. 

— Maulżeństwo, babciu... -= ciągnęła da 
lej z ożywieniem młoda dzieweczka. — 
Zdumiewające!.. Sensacyjne!.. Zuzia Le- 
faucheux wychodzi zaniąż za... słowo daję, 


babciu... "Albina Portakisa! 

— Portatis! — powtórzyła M-me Orloy 
„Szukając w myśli... — poczeka: no... nie 
ten chyba, o kłórym mówią, źe. stracil 
wzrok ną w ujnie? ; 

— Ależ tak, babciu! Ten same Oto zre- 
sztą “lst Zuzi Lefaucheux, tej spra- 
wie zapraszaiacy nas na obiad zaręczy- 


"Nigdy. się nie» 


„GAZETA PORĄNNA" 


BLIOTEKI KASPROWICZA, 
kalnego. Berta i Amalja Neuman ul. 
Na Błonie 10, na budowę partero- 
wego budynku z poddaszem. Petro- 
nela i Leonard Karasińscy, ul. U- 
bocz, na budowę domu parterowe- 
go z poddaszem. Rozalja Schlosser 
ul. Janowska: 438, na budowę bu- 
dynku gospodarczego w podwórzu. 
S. Grosskopf i Synowie, ul. Bema 16 
na budowę 1-piętrowego magazynu. 
Jakób i Emma Kurzowie, Bogda- 
nówka, na budowę parterowego do- 
mu mieszkalnego. 

Enkiawy w Woli Dobrostańskiej. 

Uchwalono wykupić 11 enklaw, 
wtiskających się w lasy funduszu wo- 
dociągowego w Woli Dubroetańskiej, o 
obszarze 19495 hu za kwotę 8318 żł 
80 gr. 

Sub wencje. 

Uchwalono wypłacić resztę male- 
żytości za rozdawniewwo ciepłej stra- 
wy. ubogim: Zarządowi  Przytu:lska 
Braci Alberlynów 1.008 zł. 50 gr, d 
Zarządowi Stow. Żyd. Schroniska dla 
bezdztmayteh 1.560 zł, 

Dla Zakładu dla  mieuleczalnych 
przy uł. Zborowskiej uchwalono zaku- 
pó 7 lawck do ogiodu i do bramy po 
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— SUBWENCJE. BUDOWA HALI TARGOWEJ. — POMIESZCZENIE BI- 


70 zł. i ramę z siatka da okna koślnicy. 

Uchwałono wykonać strop żelazo- 
betonowy w pralmi powyższego Zakła- 
du za cenę 3,600 zł. 

Ogółam uchwalono wypłacić 55 
smbwencji kułturalno-oświatowych na 
ogólną sumę około 149.000 zł. 
Pożyczka na budowę hali targowej. 

Gmina miasta, Lwowa  odniosla się 
do Ministęrstwa Pracy i Opieki Spv- 
łecznej o pozwolenie Zakładowi Pen- 
gyjnemu we Lwowie ma udzielenie 
kredytu gminie m. Lwowa w sumie 

„500.600 zł. Kredyt ten ma być obró- 
cony ma pudowę kaii targowej na placu 
Solskich, której potrzebę odezuwa bar- 
dzo nasze mizito, (Jak już wczoraj do- 
i HUN oprawa ta zostala przez 
sterstwo pomyślnie załatwiona). 

Bibljoteka Kasprowicza, 

Wczoraj przed południem w myśl 
otegdajszej uchwaly Komisja kultury 
i oświaty odbyła wizję lokalną w Mu- 
zeum Orzechowicza, celem wybrania 
odpowiedniego miejsca na pomieszcze- 
rio Biblioteki Kasprowicza. Komisja 
wybrała kilka ubikacji, ostateczna de- 
cyzja jadmak zależną od rozmaitych 
okoliczności, zapadnie później. 


Bezwzględny sposób ściągania 


podatków 


gminnych. 


O RATALNA SPŁATY PODATKU OD LOKALI. 


lwów, 22. sierpnia. 

(9 Obeemy. Zarząd miasta amic- 
rza do.iego, aby z kioszeni obywateli 
miasta wydnsić jak największą ilość 
monety, bez względu na to, czy w niej 
"SZCZE h, T diasich wiasncego 
użylku i cia zapewnienia im minitaum 
ogzystencji. 

Najcharakterystycznicjszym dowo- 
dem iej fiskalnej bczwzględności magi- 
slrackiej jest sposób, w jaki obecnie 
ściąga Się 

podatki od lokali, 
uchwalone przez Rudę Przyboczną. 
prenieważ uchwala la stalui się obe- 
are prawamocną, więc Magistrat wy- 
daje mskazy płatnicze odrazu za cały 


czag ubiegły, z ks za | druga aas 


Rolioż wy R MĘ EEK prze- 


pou go zapachem fijotków papieru. Na- 
cia czy! stila glośno: 
Wieską nówina. droga Naciu, która 


ciebie i babcię wprawi w niemałe zdumie- 
nie: wychodzę zagmąż! Nic w tem nad- 
zwyczajnego! — powiesz. Zapewne! Kto 
avie jednak, czy nie zinienisz zdania, gdy 
ci, moja drogo Naciu, powiem nazwisko 
„wybranego“, ma rzecz którego abdyłsu ję 
— ach, z jaką niewysłowioną radością — 
z mych prerogatyw dość bogatej i dość — 
jak mówią zbyt może życzliwi — pieknej 
kandydatki do stanu małżeńskiego, by 
mogla sięgnąć po korone hnabiowską czy 
książęcą nawet mitrę, których — jak ci 
wiadomo — Albin Portalis, poza inne- 
mi, * stokroć: cempicjszemi zaletami, nie po- 
siąda:.. 

„Adeż dake. tak- dobrze przeczytalaś! 
Jemy. temu drugiemu ociemnialemu przed 
miotowi - powszęchriego współczucia i po- 
dziwy, winna. jestem to szczęście, że je- 
stem kochaną dlą mnic samej, nie zaś dla 
mej urody, kruthej i znikomej powloxi, 
tego, do jedynie o nieprzemija” "ącej warto- 
ści ludzkiej stanowi. duszy i serca mego. 

„Niepowszednim jdylla, jak się pewanie, 
droga. moja. Nacju, domyślasz. Opowiem ci 
ją od początku do końca w willi naszej 
Trebaut, gdzie ma się odbyć za tydzień w 
gronie. osób. najbliższych uroczystość ofi- 
cjalnych naszych zaręczyn, w Stórej, ży- 
wi n że twoja nieoceniona babcia 


RZ ZĘ z ratą za T-azy kiwaztal 
`r. 1928. 
Jeśli przypomnimy sobie prolesty, 
| jakie w swoim czasie wywołał nad- 
miernie wysski wymiar tego podatku, 
to zrozumiemy, iż ściągamie go cdreziu 
za caly czas jest bardzo detkliwem ob" 
ciążeniem podatników, zwłaszcza, gdy 
się weźmie pod uwagę, że równocześ- 
ue  przypądają raty podwyższonych 
I 
l 


opłat od wody, wywozu śmiecia, czy- 
szezenia jezdui, opłat kanałowych itip. 
Z tego względu byłoby wskazane, 
aby opłatę podatku cd lokali Magistrat 
człożył podetnikom na kilka rat, by 

sposób uezynié 
nałożone ma nich 


przynajmniej w ten 
mniej dotkliwe} 
ciężary. 


i ty, zechcecie wziąć udział, by razem ze 
mną cieszyć się myślą, iż niezadlugo już 
zwstanę żoną mego drogiego Albina. * 
Tmezatem żaś sciskam «cię serdecz- 
nie z glębokim szącunkiem caluje śliczne 
i subtelne ręce twej przezacnej babci. 
Twoja Zuzia.“ 
mówisz na to? 
Testne 


I 

| — I cóż babciu; — 
spytała Nacia, składając list. —- 

| samobójstwo, nieprawdaż, taki związek 
mułżeński dla Zuzi! 

— Samobójstwo dobrowolne, w każ- 
Bym razie, maja dziecino Przyporů ': 
| sobie, że Znqzia długi czas nosiła się z my- 
| ślą wsiąpienia do zakonu i chciała zostać 
sioslrą, miłosierdzie pdobno; jej krok obąc- 
ny załem ‘jest naturalny do pewnego stop- 
| nia; możliwe, że widzi tu sposobność ćwi- 
| czenia: w świecie swej sklonności do po- 
| święceń. 
| — Bardzo być može». tak... rzeczywi- 
| cie... mie pomyslalam o tem — odparla po 
| woli Nacia, przypomipiawszy sobie nagle 

casy, kiedy obie z Zuzią Lefaycheux, jako 
| persjonarki w Saint-Denis zawarły: przy” 
jaźń serdeczną, wzmooniońą później jesz- 

cze, spowinowaceniem się ich rodzin. 
Gzarującą była ta mala. Lefaucheux! 
Jediią z tych; którą panie przelożone u- 
mieszczały zawsze w pierwszych rzędach, 
kiedy jakiś „pan minister“ raczył zaszczy- 
cić zakład swoją wizytą Jak gdyby byla 
godmięjszą życzliwych, mimóchodem 2: 
o 


camych spojrzeń „Jego Bksoelencj" 


| Z żałobnej karty. 


f KS, DR, ZYGMUNT KOSTRIEWICZ. 


W 66 roku ż zmarł przed kilku 
dniami w Trościańcu kolo Niemirowu w 
majątku swugo brata ks. dr. Zygmani Kost: 
kiewicz. 

Od majmlodszych lat żył dla drugich. 
| Mimo borykania się z ciężkiemi warunsa- 
mi życią — dzielił się zawsże z pałrzebu- 
) 


jącym nietylky sercem, ale „ostatnią ko” 
ezulą“. Już jako uczeń i akademik w Kras 
kowie rozwinął działalność konspiracyjną 
i organizatorską wśród młodzieży ręko- 
dzeieimiczej. Prezes Brulmie, pumocy i ed- 
ministratci „Nowej Reformy“ za redakcji 
Adama. Asnyka sianowił wsłtoję dla wisiu 
chroniących się piź zod prześladowaniami 
wiaąńdz rosyjskich. Mieszkanie jego i matki 
śp. Józely z Brotkowskóch, córki oficera 
wojsk pdlskich z 31 r. stanowiło. schromć-. 
sko zbregów z za kordonu, | Siek oł 
ruchu ludowego. Ks. prałat 5waulowsk 

Jakób Bojko, Franciszek Wójcik, Zyemunt 
Wasilewski, Stefan Żeromski i tylu m 

nych mniej glośnych znajdowali lam go- 
ścinę i po dlugich gorących dyskusjach — 
na czem kto mógł. 


w noc późną zusypiadi, 
Pierwsze wydanie noweł Żeromskiego 

„Rozdzióbią nas kruki, wrony. wydał 

Zwoliński kosztem Zyg- aoaie iaa: 

Serdeczna znajómość łączyła zmarlego 
z Žeromckim, Janem, Popławskim, Wy- 
spiański m i Z. K. Wojnarem w ydaw ał po- 
puwara groszową bibljotekę im. T. Kos- 
ciuszki, 

Nawiązywał bratnie slosunki ze Slowa- 
kami, był jednym z pierwszych działaczy 
ma, Spsżu i Orawie, Mając gorące uczucie 
religijne i niezwykły dar wnikania w mic- 
dolę serc bliźnich, porzucił stan sędziow- 
ski. i po studjach we Fryburgu i Pucku 
wyświęcił się na księdza, planując dalszą 
działalność wychowawczą na Kresach w 
Zakonie Marjanów, który zamserzał wraz 
ze swymi przyjaciółmi wskrzesić. 

Skromny i cichy ubnegat, sam zanied- 
bany, otaczał uwielbieniem wszystko, co 
wielkie i święte w narodzie, zbieral malc- 
rjaly do żywotów Świętych Polskie 
czny poczet tych orędowników ` za Polsky 
| uważał za wielki skarb narodowy. 


| ZAGATO W ETZ”: 
NADESŁANE. 


B. lekarz sz it. wie: eńsk:ch 


Dr. NORBERT JUPITER 


specjalista chorób: skórn wener. i ko, 
smetyk ord. 

Stan: stawów. 3 go Maja 11. 
Usuwanie włosów, brodawek *MSrola, 
Naświetlauie lampą kwarcową. Leczenie 

aor 


WPISY na 5 KURSÓW 
PRYWAT. SEMINARJUM . ŻEŃSKIEGO 
z prawem publiczności 


ANNY RYGHNOWSKIE: 


Lwów, Chorążćzyzny l. 15 
przyjmować będzie Dyrekcja od 28, sierp- 
nia 1928 między gudz. 10—12 i 14—16-tą. 
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| innych nie tak hojnie przez naturę 
sażonych dziewczątek! 
Mniej pięsua oczywiście, 

w swoim rodzaju," ze swym . 
noskiem, zuchwale do góry zadartym, 
swemi oczyma Japonki i. wiecznie roz- 
wichrzonemi blond wlosami, Nacia Esba- 
gny ani myślała zazdrościć przyjaciółce 
urody. Przeciwnie, była z siebie zupełnie 
zadówolona. i 


Niezbyt rzucająca się. w oczy, niebar- 
dzo majęlna, bogata li tylko: w młodość 
swą beztroską, jak ptak swobodna, zaw- 
sze rozśpiewana, żywa jak iskra, rozko- 
chana w polach i lasach, błękitnem powie- 
trzu, nie” myślała dotychczas, w przeci- 
wieńsbwie do większości dziewcząt w jej 
wieku. o malżeństwie. Dowiedziawszy 
śię przeto niespodzianie, że jedna z nich, 
owa podziwiana Zuzia zdecydowała się na 
nie w tak nienormalnych . okolicznościach, 
była tem do glebi duszy poruszona. 

Nie... nio o takjem małżoństwie — je- 
śbby kiedykolwiek da tego przyjść mialo 
— marzy miluchna Naca Esbagny. Przy: 
szły jej małżonek musi ja” widzieć! 

Ale bal- Gzy można ją pokochać? 

Ukraćziem, nie spodziewając się. że 
M-me Orloy, która czyta w jej myš šlach, 
śledzi ją rozbawionym wzrokiem, spojsza- 
la w lustro i niezadowolona widocznie z 
krótkiego tego egzaminu, pokazuje bez- 
czelnie podobiznę, która tafla zuiejcie- 


wypo- 


ale jedyna 
zabawnym 


« u wał 


s GRĘ ULA VOAR KA 
Ta KSZO PO Ww 
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Zycie teatralne w Ameryce. 


CZEGO AMERYKANIE ŻĄDAJĄ OD TEATRU? — NAIWNA I SZĄBLONOWA IDEALIZACGJA ŻYCIA. — KRÓLE- 


STWO FARSY, REWJI OPERETKI I WODEWILU, - 


NIECHĘĆ DO WYŻSZYCH PROBLEMÓW  ARTYSTYCZ- 


NYCH. — CENTRALIZACJA AMERYKAŃSKIEGO ŻYCIA TEATRALNEGO, — SUPREMACJA NOWEGO JORKU, 
WĘDRÓWKA WIECZORNA PO NOWOJORSKIM BROADWAYU. — PERSPEKTYWY I WNIOSKI NA PRZY- 


SZŁOŚĆ. 


(Korespondencja własna „Gazety Porannej” j. 


Nowy Jork, w sierpniu, 
Stosunek publiczności amerykań- 
skiej do teatru jest zupełnie odmienny 
niż w Europie. Yankes widzi w teatrze 


coś równorzędnego kinu, a może na- 
wet od niego niższego, Amerykamin 


nie szuka w teatrze wyższych wartości 
artystycznych, etycznych i kultural- 
nych, chodzi mu tylko o przyjemne 
spędzenie czasu, 0 

kilkugodzinną rozrywke, 
mile łaskoczącą nerwy, a nie nie dain- 
cą dla duszy. 

Sfery teatralne w Ameryce traktu 
ją leatr jak „business“ w najisłofniej- 
szem znaczeniu tego słowa. Towar 
swój starają się zarekłamować w spo- 
sób, który w Fluropie wywołałby od- 
ruch nmajszczerszego oburzenia. To też 
teatr nie posiada w Ameryce owego 

posłannictwa wychowawczego 

i kulturalnego, 

które mimo rozpanoszenia się kina po- 
zostało mm dotąd w Europie, 
tylko odwróceniu uwagi widza od co- 
dziennych trosk, od zmęczenia, wywo- 
lanego nadmiarem pracy, Bo w Ame- 
ryce przeciętmy obywatel: pracować 
musi bardzo wydatnie i nie lubi — po- 
za trudem, związanym z pracą zawoco- 
wą —  zasłanawiać się nad jakiemiś 
wyższymi problemami estetyczmymi czy 
artystyczmymi. Nie lubi również 

surowej i bezwzględnej analizy 

życia. 

Wieczorem, po pracy, 
muniieć o życiu realnem, pełnem walki 
żmudnej i brutalnego wspólzawodni- 
ctww jl chce uciec w dziedzinę 

płytkiej, szablonowej ideatizacji 

życia 

w guście tanich operetek, 
fars i rewij. 

Bohaterowie sztuk, amerykańskich 
muszą naogół być ludźmi sprytnymi, 
zręczmymi, dochodzącymi szybko do 
kołosalnej fortuny, lub taż gotowymi 
już nabobami, szczęśliwymi w miłości 
i wogóle urzeczywistniającymi w sobie 
najbardziej prymiływne i przyziemne 
„ideały życiowe. Olśniewająa wystar 
wa, niesmączny i bezmyślny przepych 
dlana odbija, koniuszek swego 
języczka! i 

Ach! Ten szolma nos zadarty! I le blę- 
kitne, uparcie ku skroniom biegnące oczy! 


Nie! Żaden mężczyzna, mający zdrowe o0- 
czy, na nie się nie da zlapać! 

' Mniejsza o to zreszłą W danej chwil 
Nacia nic dba jeszcze o to, czy spotka na 
swej drodze mężczyznę, klóry ją wprowa- 
dzi w krainę o niebie bezchmurnem — tak 
sobie bowiem w swej wyobrażni mawpół 
jeszczo dziecięcej Nacia. przedstawia swe 
przyszłe ognisko domowe... 

To też nic nie mąci jej spokoju i pogod- 
nego wejrzenia jej błękitnych oczu, kiedy 
podczas zaręczynowej uczty w błękitnej su 
kience, istna niezapominajka świeżo roz- 
kwilla w ciepłych promieniach jasnego 
wiosennego poranka siedzi u boku pomucz- 
nika Piotra Lonivale, przyjaciela i towa- 
rzysza broni: Albina, Portalis'a. 

Młody człowiek opowiada je; 
ności, 
wznak. 

— BDBiedaczysko — zakończył — dużo 
puzecierpiał i zasługuje na to szczęście, 
które cudem jakitaś dostaje mu się w u- 
dziale. Jedyne „ale“, że nigdy na własne 
sne óczy nie będzie inógł podziwiać urody 
swej przyszłej żony, 
w przygodnem spotkaniu dźwiękiem swe- 
go glębokiego głosu jedynie. Mimo to, nig- 
Qyby się nie ośmiełił prosić o jej rękę, gdy 


pragnie zapo- 


wadewilów, 


różowego 


t okoticz- 
w jakich przyjaciel jego utracił 


Służy. 


która oczarowała go 


„LŚ, „ /)(V a a 1, aw Z 
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dekoracyj i kostjumów cieszą się rów- 
nież wielkiem pówodzenięm, Subtelne 
regjony artyzmu, twórczość Szekspira 
czy innych: golentątów . prawdziwego 
teatru, znalazłyby tylko garstkę wiel- 
bicieli. 

Teatr amerykański stoi zalem bar- 
dzo nisko pod względem artystycawym. 
Brak w nim wszelkiej głębi, ideowo- 
ści, Kkierankn wyższego. 

Charakterystyczną cochą życia le- 
atralnego w Ameryce jest również jego 

centralizacja. 


Jak Waszyngton jesl! centralą, rządu, 
Ghicago przemysłu żelaznego, Boston 
fabrykacji obuwia, Hollywood świata 


filmowego, Rochester artykułów foto- 
graficznych, tak jest Nowy Jork. 
absointną ceniralą życia teatralnego 

całej Ameryki, 
Kilku managerów nowojorskich konpo- 
racyj teatralnych dykluje 

116-łn miljonom ludzi, 

co mają w dziedzinie teatru uważać za 
piękne i dobre, Nikt nie myśli nawet 
o jakimś buncic przeciwiko tej supre- 
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Kmiotek rozkoszne zmrużywszy QGZY 
wlewał w. spragnione gardło łyk monopolki 


I ZE ZGRÓRĄ S$TWIERDZAŁ, ŻE TAKĄ „MONOFOLKĘ“ MA GRATIS W GĘ- 
j SIM STAWKU KOŁO CHAŁUPY. 


Lwów, 22. sierpnia. 
(—) Małżeństwo Kazimierz i Ana- 
słazja Szpunerowie przy pl. Marji 
Śnieżnej 5 od dawnu nie posiadają od- 
powiednich środków utrzymania, al- 
bawiem Szpuner, który w bardzo mło- 
dym wieku ożenił się, jest bez zajęcia. 
Żyć jednak trzeba, więc Szpunerowie 
myśleli długo nad tem, jakby zdobyć 


| 


pieniądze. Wreszcie wpadli na koncept, 
dość silnie już przez podobnych im o- 
sabników eksploatowany, 
na sprzelawanin wieśniakom butelek 
momopolki, zawierającej czystą i nie- 
gkażoną —- wodę. Wczoraj powinęła 
się im noga: oboje zostali na oszukarń- 
czej transakcji przyłapami i areszło- 
wani 


Polacy W.amerykzńskiej WOjn.'e domowej. 


PO POWSTANIU STYCZNIOWEM 5000 NASZYCH RODAKÓW WSTĄPIŁO 
W SZEREGI DWU WALCZĄCYCH ZE SOBĄ ARMII AMERYKAŃSKICH. 


Nowy Jork, w sierpniu. 
(H) Znany jest naogół udział Po- 
laków w walce Stanów Zj. o niepodle- 
głość. Nazwiska Kościuszki i Pnuła- 
skiego wytworzyły nić szczerej sym- 
patji między obu narodami, których 
wspólną własnością są ci obaj boha- 


terzy. Mniej znane — naweł wśród Po- 
lonji amerykuńskiej są nazwiska pol- 
skich uczesłaików amer, 
mowej. 

Udział ich: w lej wojnie był słosuu: 
kowo I ek gdyż 


wojny do- 


"K lo niedługo po 


jakie wwvwatł na 
któr owego wieczoru 


= nie silne wrażenie, 
„pannę  Zuzanfię,, 


"postanowiła subie poślubić mego przyja- 


cicla Albina. 


Nie banalna idylla, nieprawdaż, pamno 
Nataljo? | 

— Nie banalna.. nie.. ale bardzo smul 
na -— odpara Nacia nieśmiało, podnosząc 
ma oficera swe ładne oczy Japonki. 
Poco uroda, jeśli żej nie widzi ukochany 
mężczyzna? Gzy nie lepiejby było, aby ta 
miłość „ślepa“ przypadła brzydszej w u- 
dziale, mnie naprzykład, nie zaś kobiecie 
o tak wyjątkowej urodzie? 

— Zabawne dziewczę! pomyślał 
młody człowiek, spojrzawszy w ukosa na 
Nacię. — Czyżby uważala się za brzydką ? 
Ależ lak! Prawda bije z tej ślicznej buzi, 
pelnej dołków i uśmiechów, z za których 
nio widać braku regularnych rysów! 

Piotr Lorival api myśli szablonowym 
komplementer Wyprow adzać Naci z blą- 
du Ale zasypiając około północy z marze- 
niem o tej, którą į on w przyszłości ga- 
mienza wybrać mą kaplamkę swego domo- 
wego oguiska widzi poprzez przymknięle 
powieki, na które amor skrzydlaty rzucił 
lego wieczoru zaslonę, widzi wyraźnie Íi- 
luterny nosek i slodkie niezapominajkorwe 
oczy Naci Esbagny. 


Tłum. F. M. 


przez Rosję powstania 
styczniowego i tłumy emigrantów roz- 
prószyły się wówczas po całym 
świecie, a wielu z nich zawędrowało 
do Ameryki. Polacy odznaczyli się w 
cbu armjech (unijnej i federacyjncj) 
walczących w Stanach Zj. podczas 
wojny Północy z Połudmiem. Było ich 
tam ogółem koło 5000. Z dowódców 
polskich wymienić należy gęn. Kizy- 
żanowskiego i gcn. Józefa Kargę. Ten 
ostatni, rodem z Wielkopolski, zasły- 
nął jako jeden z najlepszych unijntch 
dowódców jazdy. Kapitam Józef Głos- 
kowsgki, kap. Kossak i pulk. Sulakow- 
gki słynęli ze swych fortyfikacji. Po- 
nadto wyróżnili się wśród kombatan- 
tów kapitanowie Kiołhasa i Żychlłiski. 
Pierwszą ofiarą tej wojny domawej, 
wymieniona w rejestrach urzędowych, 
był Polak Strawiński, a pierwszym po- 
legtym oficerem też Polak, kap. Konst. 
Błędowski. 

W armji komfederacyjnej (polu- 
dniowej) walczyła specjalna brygada 
polska, a nawet istniały plany stwo- 
rzenia. całej armji z b. powstańców pol- 
skich. Z 5000 Polaków, walczących po 
obn stronach, poległo aż 1700. 

Te ciekawe i niemal nieznane 
szczególy przynasi niedawno wydane 
interesujące dzieło red. Miecz. Harma- 
ma (Chicago, Ill., 1381 Augusta Str.) 
zmanego już z poprzedniej pracy p. t. 
„Z przeszłości polskiej w Ameryce". 
Nosi ono tytul „Historja udziału Pola- 
ków w amer, wojnie domowej“, a ko- 
sztuje 1 dolara. Ze względu na bardzo 
zajmujące opracowanie dzieło to za- 
sługuje na poznanie, przez ogół Pola- 
ków, nietylko amerykańskich. 


stłumieniu 


polegający. 


_ Ste. 7 


macji Nowego Jorku. Ceniralizacja te- 
atralna w Ameryce dochodzi do tegu, 
że Chicągo, liczące 3 miljony lugdino- 
ści, nie posiada ani jednego wybitnego 
człowieka teatru. Ten monopol teatmal- 
ny Nowego Jorku sięga aż po Los An- 
geios, San Francisco, e nawet do To- 
ronto w Kanadzie. 

W Nowym Jorku powstają, wiełkie 
zespoły, które objeżdżają później kraj 
(jak wiadomo, w Ameryce nie istnieją 
prawie teatry, grające z tym samym ze- 
społem przez kilka miesięcy, czy nawet 
lał, jak to się dzieje w Europie), i co 
kiikanaście dni grają gdzieindziej. Tu- 
taj przyjmuje się lub odrzuca sztuki 
teatralne, Tutaj; sporządza się dekora- 
cje i ksstjumy dla całego obszarn Sta- 
nów Zjednoczonych, Tutaj tylko żyją 
wielcy fachowcy teałralmi, jak Morris 
Gest, Dawid Belasco, Lee Shubert, 
Słowem — Nowy Jork jest 

sercem amerykańskiego życia 

` teatralnego. 

"To stanowisko Nowego Jorku w 
dziedzinie lealru odcznwemy natych- 
miast, gdy wieczorem, okolo godz. 8, 
idzieiny szerokim Broadweryem, Tutaj 
skupiają się matwiększe teatry amery- 
kańskie, ckąpane u tej porze w moran 
olśniewającego świałłe, Wśród nich 
przeważają wielkie isałry rewiowe, 
imponujące begactwem 1 przepychem 
bezmyślne; wystawy. 

W Amieryce istn.eje również szereg 
teatrów  cudzuzienwkich (włoskich, 
francuskich, chińskich, polskich, eze- 
skich, rosyjskich itd.; są to jednak —. 
z wylatkiem żargonoewych teatrów ży- 
dowskich, cieszących się  znacznem. 
powodzonieni — insty'reje niemal de 
ficytowe i żebracze. - 

Teatr amerykański mie budzi na. 
strojów optymistyczmych — Ameryka 
posiada taki teatr, na jaki zasłngnie na 
razie. Trudno jednak wysnuwać stąd 

wnioski úa przyszłość, 
(tg wie, czy Ameryka, nie osiąguąw- 
Szy pewnego maximum dobrobytu ma- 
terjalnego, nie pocznie laknąć także 
słrawy dla ducha, A wówczas życia 
testralne w Ameryce otrzymałoby pięt 
no zmpełnie odmisnne... 


Konrad Mierzejski. 
JE | | momen 


Reklamy świetlne 
w Nowym Jorku. 
Nowy Jork, w sierpniu. 

(md), Każdy, kto pierwszy raz przy- 

bywa do Nowego Jorku, jest oczarowa” 

ny wielką ilością reklam świetlnych, 

z których słynie Broadway, dzielnica 

teatralna miasta. 
Z reklam tych są jedynie rezado- 


wolenii właściciełe hotelów na Broad- 
waym. Goście ich bowiem skarżą się, 


że mimo licznych zasłon i firanek, 
światło przenika do ich pokoi, tak, że 
nie są w stanie zasnąć. Ostatnio jeden 
z nich, właściciel 6-piętrowego hotelu 
poszedł z postępem czasu i wynająt 
tylko jego ściany na raklamy świetlne, 
Wielką ścianę wymajął on pewnej fa- 
bryce papierosów, klóra mu za to pła- 
ci 1000 dolarów miesięcznie, a ma bo- 
cznych ścianach porozmieszczał jesz- 
cze szereg mmiejszych rekłam, za któ- 
re otrzymuje po 200 dolarów miesięcz- 
nie. W ten sposób sprytny hotelanz 
pozbywszy się wszelkich wydatków 
admimiistracyjnych, zarabia tańszym 
koszem zmacznie więcej aniżeli zaya- 
biał dotychczas, 


Każdy powinien zostać 
członkiem L. 0. P. P. 
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GAZET 


[A PORANNA” m 


z dnia 28. sierpnia 1928 


Z Salonik do Aten. 


PODRÓŻ STATKIEM LUKSUSOWYM W TOWARZYSTWIE KONI, KRÓW, BARANÓW I INNYCH ZWIERZĄT 


DOMOWYCH, — MIASTO BEZ BRUKÓW I BEZ WODOCIĄGÓW. — CENY RESTAURACYJNE. 


NIEJSZY KRAJ, ALE OKRĘTY MA KIEPSEIE 


Ałeny, w sierpniu. 

(eg). Od! Salonik do Aten można je- 
chać słeupingiem, Jedzie się czternia- 
ście godzin i tak właśnie czynią mądrzy 
ludzie. Można jeszcze jechać greckim 
okrętem. Podróż trwa wówczas czter= 
dzieści godzin i ja mialem właśnie nie- 
szczęście, że skorzystałem z tego środ- 
ka lokomocji. 


* 

— Pan mus! zaczeka do jutra -— 
rzekł agent. — Jutro wyrusza do Aten 
„Helena M.“, najlepszy okret floty | 
greckiej, 


Przeczckałem dzień. Nie jest to zbyt 
uciążliwe, skoro się czeka w pięknym, 
nowym „Olymp - Palast - Hotelu", ma- 
jąc do swej dyspozycji pokój z balko- 
mem, wychodzącym na morze, orač 
chłodną, marmurową łazienkę. Saloni- 
ki nie nęcą mnie wcale. Jest w miasto 
tak często nawiedzane przez pożary i 
kataklizmy, że po każdej kałaztrofie 
nikt nie zadaje sobie trmdu, by odhn- 
dować  zniazczone dzielnice. Miasto, 
kiórę mie posata braków, Porijer ho- 
telu zapewnia mnie wprawdzie, że isl- 
mieje w Salonikach pewne zahrnitowa- 
ma ulica i mówi to z taką dumą, jak- 
gdyby chodziło o muzeum świalowej 
sławy, Niema również wadociągów. 
Wprawdzie miedzwno powstał projekt 
wybudowania wodociągowych  urzą- 
dzeń, lecz projektowi temu sprzeciwili 
się obecni dosławcy wody i fabrykanci 
wody sodowej. Tak samo zabrukowanie 
ulic nie leży w interesie ulicznych 


„pmcobnłów*, kiórzy krzyżują wezel- 
kie plany światłych obywateli gre- 


ckich. Coby się z nimi stało, gdyby u- i 


lice Salonik otrzymały asfaltowe bru- 
ki? Z czegoby żyli? W obecnych war 
munkach najkrótszy spacerek pokrywa 
grubą warstwą kurza buty i pantofle, 


wskutek czego każdy obywatel Salonik ; 


jest conajmniej trzy razy dziennie kli- 
jeniem  „pucabula”. A w Salonikach 
jest ćwierć miljona obywateli, 

Do ostatniego spisu ludności sądzo- 
mo powszechnie, że w Salonikach mie- 
szka pół miljona Greków, lecz później 
wyjaśniło się, że to był podstęp kierow- 
ników urządzeń wodociągowych. We- 
dltug ich imfonmacji, ludność Salonik 


tak zmacznie wzrosła, że dołychczaso- ' 


we urządzenia tracą zupełnie swą War- 


tość i nie mogą nadążyć z dostarcza: | 


niem wody, 
Saloniki leżą na półwyspie Bałkań- 
skim. Daje się to wo znaki na każdym 


kroku. Widać to chociażby m cen re- 
stamracyjnych. Obcy płacić musi z. 


wsza potrójnie, Zwykłą wodę sprzedaje 
się w slarych Haszkach z etykietą „Vi- 
chy“, żądając niezwykłych cen. 

— Boże, jak tu strasznie gomąco! 
Właściwie mialem zamiar pisać o naj- 
ładniejszym okręcie floty greckiej, 

* 

— Kiody okręt wyrusza? — zapy- 
talom agenta. 

O godzinie  7-mej wieczorem, 
brzmiała odpowiedź. — Bądź na miej- 
scu kwatdrams przed Stódmą. 

W hotelu natomiast poinformo- 
wano mnie inaczej. Kiedym zapytal 
porljera. o której galzinie mam wyru- 
szyć z hotelu, odparł mi: 

— Ma pan czas w godzinę po odej- 
ścin, ale i wledy będzie pun jeszcze 
długo czekał. . 

Jakto „w godzimę po odejściu? — 
pytam zdziwiony. 

—- Przecież to jes! grecki okręt — 
tłumaczy mi portjer, 


na m na M 0 Ak A A MAM © ML A Z n m- 


Zrozuuiałem to dopiero wówcząs, 
gdy na brzeg morza przybyłem © go- 
dzinie 7-mej wieczorem t czekałem na 
odjazd do północy, 

O godzinie 7-mej ladowano dopiero 
skórę. O ósmej sprowadzono na brzeg 
dwa tysiące baranów (może nawet wig- 
cej, lecz starczyło mi tylko cierpliiwo- 
i na ka pai 2000 sztuk), O wpół 
do dzieisątej przyszła kolej na komie, 
potem Mdr krowy (nje miałem 
cierpliwości już leczyć), wreszcie 0 
wpół do jedenasitej „Helena“ gwizdnę- 
ła trzykrotnie, lecz w porę przypom - 
niała sobie, że ma jeszcze zabrać kury, 
wobec czego przez póltorej godzimy: la- 
dowano klatki z drobiem, które usta- 
wiono tuż przy oknie mej „luksusowej“ 
kabiny. Tak jest, jechalem luksusową 
kabiną. Proszę mnie nie uważać za 
rozrzutnika, albowiem Iuksmsowa ka- 
bina najwspanialszego greckiego okrę- 
tu gorsza jest niż przedział czwartej 
kłasy ma polskich kolejach. Zarówno 
na pokładzie, jak i w sali jadalnej, oraz 
we wszystkich kubinach unosi sią nic- 
zbyt przyjemny zapach drobin, Wy- 
dzielin końskich, krowich i baranich. 
Pasażerowie uciskają przed, tym zapa- 
chem aż ma mostek kapitana 


NAJPIĘK- 


Hurra, jedziemy! 

Jedziemy nawet dość prędko, albo- 
wiem maszyna jest dobra (angielska). 

W dali migocą światła Sałomik, Že- 
gnam to miasto z uczuciem żalu, albo- 
wiem szkoda mi holelowego pokoju i 
marniurowo-chłodnej : łazienki. 

Zatrzymaliśmy się w Bolos, gdzie 
zamieniliśmy 400 starych baranów na 
dwieście nowych, Zatrzymaliśmy się w 
Chalkis, gdzie naładowaliśmy skóry, A 
wszystko to odbywało się o lej porze, 
gdy zazwyczaj śpią. Ale na greckim o- 
krecie o spanim nie może być mowy, 
Lalwiej spać jest na froncie Ri 
decydującej bitwy. i 

Gdyśmy dojechali do brzegu po 4% 
godzinach, jakiś pasażer, stojący na 
pokładzie, rzekł do mnie z enluziaz- 
mem: 


Grecja, to majpiçknielazy lenaj 
na Swiccie.., 

Taaak... odparken,  mewająe, 
nio spzłem bowiem od 40-tw godzin, — 
Tak, macie piękną ojczyznę.. 

— Grecja jest: najpiękniejszym kra- 
jem na świecie — powtórzył mój Toz- 
mówca — tylko okręty ma troszkę 
kiepskie. 

Tak, temu nie da się zaprzeczyć... 


Dostał Z Miłoś! pom.eszana Zmysłów 


WZRUSZAJĄCA TRAGEDJA MIŁOSNA. — ZDRADA UKOCHANEJ POMIESZAŁA 
ROZUM NIESZCZĘŚLIWEMU MŁODZIEŃCOWI. — PONĘTNY SZELEST BANK- 
NOTÓW DOLAROWYCH SPOWODOWAŁ KATASTROFĘ 


stronie 1-szei). 


(Do ryciny na 
ILondyn w sierpniu. 

(H). Pisma angielskie rozpisują się obe- 
enie o wzrnszającej tragentji, która rozegra- 
la się niedawno w mieście Sheefielq. Oto 
na ulicach tego miasta prowincjonalnego 
pojawił się niedawno młody, przystojny, 
przyzwoicie ubrany młodzicniec, którego 
zachowanie się zwróciło ogólną uwagę, o: 
kazywało bowiem 

rzeczywiste objawy okłąkamia. 
Młodzieniec, w którym rozpoznano urzęd: 
nika Tomasza Burkego, trzymał w jednej 
ręce kopertę, a w drugiej list i pokazywał 
je przechodniom, wołając: 

— To od Anusi! Tym listem mnie zahi- 
ła! To od Annsi! 

Powstało zbiegowisłkko. Ujęto wreszcie 
nieszczęśliwego i pomieszczopo w zakła- 
dzie dla obłąkanych. 

Przyczyna jego obląkamia jest masis- 
pująca.: 

Burke zarqczył się przed kilku miesją- 
comi z młodszą od niego o trzy lata, 23 
letnią Amną Łarthon, córką miejscowego 
kmwpca. Młodzi kochali się bardzo, mimo, 
że rodzice Anny niezbyt przychylnie ad- 
noski się do związku jedynaczki z nieza- 


| możnym urzędnikiem. 


Przed trzema tygodniami powrócił z A- 
mervki do Sheefieldu kuzyn państwa Lar- 
thon, 36-letni Andreas Brown. Próbował w 
Nowym Świecie rozmaitych zawodów, —- 
znajdował się równie często pod "wozem, 
jak na wozię — ostatecznie jednak przy- 
wiózł ze sobą do rodzinnego miasleczka 

wcale pokaźną fortnnkę. 
Krewni, przyjęli bogatego kuzynką z Amec- 
tyki z otwantemi namionami. 

Również nadobna Anna nie potrafiła 
się oprzeć 

ponęfnentu szelestowi 
licznych banknotow dolarowych i poczęlu 
okazywać ubogiemu nanzeczonenii coraz 
większą obojętność. A gdy kuzynek, ocza- 
rowany pięknością i wdziękiem dziewczy: 
ny, oświadczył się wo jej rękę —— został 
przyjęty. 

Anna postanowiła leraz uwiadomić o 
iem narzeczonego. Chege uniknąć nicmile- 
go spotkania, 

wyjaśniła wszystko w liście, 
który poslala Burkemu. Fatalna 
mość wywarła ma mlodzieńcu tak 
wrażemie, 
zmysłów 


więdo: 
silna 


Pod znakiem skóry wężowej. 


CIEKAWY SPÓR DWÓCH WYBITNYCH MALARZY PARYSKICH. -— 


JA- 


POŃCZYK FUJITA ZWYCIĘZCĄ HOLENDRA VAN DONGENA. — NA PLA- 
ŻY UROCZEGO DEAUVILLE. -- SKÓRA WĘŻOWA STAJE SIĘ NAJNOW- 
SZP SENSACJĄ MODY, 


Paryż, w sierpniu. 
(H), Wśrćd modnych miejscowości 
kąpielowych, jedną z najeławniejszyjch 
jesi Deanviilo. Można tutaj widzieć na 
plaży rewję najotyginaetnie,szych i naj. 
fantastyczniejszych toalet. Tulaj wł. 
śnie powstał niedawno 
ciekawy spór 
między dwoma głównymi czlonkami 
paryskiogo cechu malarskiego -— niu- 
dzy Holendrem van Donygenem a Ja- 
połiczykiem Fujiłą, Pierwszy z nich 
— jak wiadomo -— uchodzi za najlep- 
szego pertrecisię paryskiego, drugi zaś 
uzyskał rozgłos dzięki swoim świeluym 


słudjom zwierzęcym, zwlaszcza „por. 
tretom kocim“, Obaj rmalarze postano- 
wih spróbować, któremu z nich uda sią 
lansówać w Deauville 
nową moig- 

Zakł 
ków, 

Van Domygen sprowadził medelkę z 
Paryża,  dziceczynę 


szykowną | pomalowi jej cale vialo, 


td glowy du stóp, 


najrrspanialszemi kwiatami. 
Owwolmiwiszy się w len sposób przed 
zarzutem nagości — wszak lakiże u dzi- 
kich latuowanie zastępuje odzież — 


iż biedak dostał pomieszania | 


ad stungł o dziesiąń tysięcy fran. | 


bardzo piękną i | 
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zjawiła stę piękna modelka na plaży, 
wywolując ogólną semzacię. Po dłuż- 
szej przechiudzce po brzegu, zanmrzyła 
się wreszcie w falach morskich. Kiedy 
jednak po jakimś czasie wyszła znowu 
na ląd — zahuczał wokoło 
homerycki śmiech 
Farby van Dongoena nie okazały się 
zbyt Lrwałemi i biedna dziewczyna 
przedstawiała widok zaiste godny poli- 
towania. Van Dongen stał się przed- 
miotem ogólnego pośmiawiska, 
Przyszła kolej na Pazitę. Japończyk 
użył do swego eksperymentu tej samej 
modelki, zmieszał jednak farby według 
jakiejg 
starożytnej, orjentalnej recepty, 
która przekazymwama jest tradycyjnie 
wsród malarzy japońskich z pokolenia 
na pokolenie. Zamiast kwiatów pakrvł 
Japończyk ciało dziewczyny 
ndatnym rysunkiem skóry wężo- 
wej. 
Z napnężaniem oczekiwało całe Deau- 
ville na płaży wyniku tego ckspory- 
meniu, Iatóry tym razem wdał się do- 
' skonałe, Funta zwyciężył i wygrał za- 
kład. Wszystkie pamwe teraz chcialy 
posiadać maamalowaną skórę wężową. 
Fujita jednak me chciał zdradzić 
tajemnicy swoich farb. Ależ moje pa- 
nie — zawulął — możecie pirzecnż 
sprawić sobię prawdziwą skórę wężo: 
wą! — Te słowa stworzyły modę. 
Pewien surytny kupiec paryski oa- 
razu chwycH się lej idei i począł lun- 
spwać masowa sprzedaż skóry  wążo- 
wej, Znana aktorka Błancha Montel u 
rzymyje, że pierwsza ubrała płaszcz 
ze skóry! wężowej i pierwsza kazała 
nią dbać swoje auto. Żona Japończyku 
Fujity, piękna Francnzka, zjawiła się 
niebawem w sukni, do której materjału 
dostarczył wspaniały okas boa-dmet 
ciela. Odtąc moda wężowsj, a wraz z 
nią, jaszczurczej skóry szerzy się coraz 
hardziej.. 
imf} a 


Zastrzelił lekarza 
z zemsty za operację. 


N. Jork, w sierpniu. 

(r) Przed kilku dniami w więzieniu 
stanowem w Pensylwanji w Pittsburg stra 
cono 20-letniego Polaka, Józefa Kamiń- 
skiego. Egzekucja ta jest osobliwym przy 
kladem amerykańskiej „sprawiedliwości“. 

Kamiński, z zawodu gárnik, pracujac 
w kopalni, padł ofiarą wypadku. Leczący 
go dr. Kelly dokonał amputacji prawcj 
nogi, orzekłszy, że operacja jest nicodzo- 
wna dla uratowania żytia. Innego zdania 
był Kamiński, który pod wpływem niepo- 


| trzebnej — jak twierdził — utraty nogi. 


popadł w silną nearasłenję i pod jej wplę 
wem poszedł do dra Kelly i zastrzelił go. 

Sąd przysięgłych, nie uwzględniając 
momentu niepoczyłalności nieszczęśnika 
w chwili czynu, skuzał go na śmierć, A- 
pelację odrzucono. Powtórzyła się w ma- 
łem wydaniu hisiorja Sacece-Vanzectfi. -- 
Rozmaite instytucje i organizacje, wska: 
zując na młody wiek i nerwową chorobę 
Kamińskiego, zwracały sig do guhcrnało- 
ra z prośbą o ułaskawicemie, lecz napró. 
żno. Egzekucja została wykonana 


RE mee men 


Ralała Srodki Miiow 


. ntedoścignione przy pielęgnowanin twa- 


rzy I rak, wydelikacają skórę, czynią łą 
gladka i miękka, usuwają plegi, węgzy, 
pryszeze, czerwoność, oraz wszełkłe pie- 
my skóry. 
Rafala 
Rafala 
Rafala 
Radais 


2.40 
1.29 
1.— 


zł. 
zł. 
zł. 


krem Ilijowy, cena 
mydlo liljowe, cena 
puder lljowy, cena 
mlieko Nijowe, cena zł. 1.50 

Rafała grysik Wjowy, cena zł. 0.60. 
Wyrób I wyłączny skład: APTEKA M. 
ETTINGERA we Lwowle, pł. Golłuchow- 

skich 14, (za Teatrem Miejskim). 
— Codziennie wysyłka ma prowin 


m". 


Ne. 6599 


„GAZETA PORANNA" z dnia 28. sierpnia 1928. 


m ane am 


KRONIKA 


Sierpnia 
roda 
Tymot: usza, Hipolita 


REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU- 
SKRIPTÓW NIE ZWRACA. 
mma jaa 
Teatr Wielki: Zamknięty. 
Teatr Nowości: Zamknięty, 
Teatr Mały: Zamknięty. 
* 


EO , oana 
REPERTUAR BINOTEATRÓW: 
APOLLO: „sez jedną noc“ 
„Zwycięzcy | zwyciężeni”. 
AVENUE: .; Tartuffe". 
CASINO: ..Dzięsięcioro przykazań”. 
CHIMERA: „Tragedja kożiely |. 
FATAMORGANA; „Ludzie dzisiejsi i 
GRAŻYNA: „Dziewczęla pod kontrolą" 
KOPERNIK: „Spowiedź szesnastolłet- 
meyi 


LEW: „Ulubienica przodwenścia. 


raz 


MARYSIENKA: „Spowiedź szesnasto- 
letniej”. 
DAZA: Nowolniua Demma“. 


PALACE: „Żona na wydaniu“. 
PASAŻ: „Złodziej z Bagdadu“. 
UOIĘCHA: „Dzieje upadku caryzmu”. 
mW SPIŃ 
(jp) W pogoni za pożyczkami. Komi- 
sarz Rządu p. Strzelecki wyjechał do War 
szawy w sprawie Wielkiego Lwowa, oraz 
długoterminowej pożyczki dla Gminy mia- 
sta Lwowa, W Warszawie p. Komisarz 
przyłączy się do delegacji Zarządu Tar. 
gów Wschodnich, która wyjechała do 
Warszawy, celem zaproszenia p. Pręzy- 
denta, pp. Ministrów i wybitniejszych o 
sobistości na Targi Wschodnie do Lwo. 
wa. 
Omyłka druka. W artykule p. l „Ty 
grys Kośwulem weselnym, ogłoszonym w 
uudyerze wczorajszym, zaszła następująca 


„omyłką dmsu: zamiast „miejsconywść duń 
ka“, mialo być „miejscowość siatmska . 
Dodatkowy pociug  Ławoczic-Lwów, 


Celum umeżliwienią podróżnym dagad- 
niejszego powrotu z letnisk, kursować bę- 
tzie we czwartek 40, piątek 41 b. m. oraz 
w sobotę + września b. r. dodatkowy po- 
ciag osobowy Nr. 1730 z Ławocznego do 
Lwowa. łŁawoczne odjazd 16.13, Lwów 
przyjazd 21.50 z wagonami 3 klasy. — 
Szczegółowy rozkład jazdy lego pociągu 
uwidoczniony jest w ściennym rozkładzie 
jazdy ważnym od dnia 15 maja 1928. 

Ciągnienie dorarówki 1. wrześnią. Gia- 
gnienie b_proceniawej prenijowej poży- 
czki do]arowej odbędzie się 1. wrzęśnia 
b. r. o godzinie I0 rano w lokalu mini- 
sterstwa skarbu w Warsząwie. 

Qbieg pieniędzy w kraju. Całkowity o. 


bjeg pieniężny w kraju w dniu  20-tym 
lipca b. r. wynasił: 1,331,5687.00V zł, w Leim 
biletów  Bauku Polskiego na sumę 
1,090,944.000 z1., biletów zdawkowych na 
100,539.000 zł, bilonu srebrnego na 
82,150.000 zł. i bilonu niklowego na 
58,204,000 zł. 

Rejestracja ajentów  ubczpieczenio- 


wych. Ukazała sie roznorządzenie w shra- 
wie egentów asekuracyjnych. Agensi be- 
dą tejestrowani i odpowiedzialni za przyj 
mowanie ubezpieczeń. Odpowiedzialność 
ponosić mają oni lukze za informowanie 
klijentów o reprezentowanych towarzy- 
stwach. 

(—) Podrzulek przy ulicy Brajcrow- 
ska. W bramie przy ulicy Brajerowskiej 
bocznej 1 znaleziono wczoraj podrzucone 
dziecko płci męskiej liczue okoo | trze 
miesiące, które oddano w opiekę komisar- 
jałowi miejskiemu dzielnicy VI. 
imalką wszczęto poszukiwania. 

(—) Go wczoraj skradziono we Lwo. 
wie? Maurycy Glanz, ząmuiesakąły ul. Ko- 
pernika 22, doniósł wczoraj policji, że nie. 
znany sprawca włamał się do jego skłepu 
kosmetycznego i skradł gułówkę GUU zt, 
czek na 411 zł i zegarek niklowy. — Na 
pl. Krakowskim Laurze Jarych z Wiednia, 
przebywaującej chwilowo we Lwowie, skra 
dziono z ręcznej torebki 20 dolarów, 18 


zaś ża 


srebrnych szylingów i 97 zł. — Alojzy 
Ryszałą (Piastów 23) doniósł policji, 4 
współłokałorka jego Eugenja Molska, 
dziewczyna lekkich obyczajów, skradla 


mu w czasie jego nieobecności 150 zł. z 
żzaly oraz popełniła sprzeniewierzenie na 
akoło 400 zł. poczem zbiegła do Kołamyji. 
W czasie jazdy tramwajem w pobliżu ka- 
miara wiedeńskiej skradziono wczoraj 
Micnałowi Bęczyszynowi portfel zawiera- 
jacy 280 «it, oska 5 losów loterji klasowej. 


| 


Na łonie 


Ojczyzny! 


JAK DZEGI POLSKIE Z NIEMIEC I GDAŃSKA SPĘTZIŁY OKRES FERJALNY W 
KOLONII LEŚNEJ W PERĘNINSKU 


(Oå naszego korespondenta). 


Słaniaławów w sierpniu. 

W tozonteznej akcji kolonjalnej Zwięz- 
ku Obrony Kresów Zachodnich dła dzieci 
z Niemiec, Gdańska, Pomorza i Gorzeye 
ŚLąska na terenie Malopolski Wschodniej 
wzięło wybitny udział Województwo Sta- 
nisławowskie przez ofiarną współpracę Za 
równo swoich instytueyj i organtzacyj na- 
rdonwych ji społecznych, jak i posaczegól- 
nych osób ze sfer obywatelstwa ziemakie- 
0: 


Do jednej z najbardziej ndałych imprez | 


kaloaijnych zaliczyć należy istniejaca, już 
od czterech lat kolonje lełnią w Perehii. 


zku, ułtrzymaną słaraniam i koapiem Komi : 


letu Wojewódzkiego w Stanieławowie, w 


| wtótej rok roznie pod kierownictwem wy- | 


trawnego pedawasa i przyjaciela malod 
p- Tadenszą Bryczkowskiego ze Stan 
wowa, znajduje wypoczynek 
zdrowie około 120 dziewcząt i 
polskich, a wśród nich w mi 
10 chlopców z Gdańska, a w sierpmin tak- 
że 10 chłopców z Pomorza polskie po- 
zmaje piękną górs ską przyredę Polski i na- 
wiązuje semiecziie stosunki z braćmi peze- 
<iwległych kresów. 

Umieszczona w 6 dużych, jasnych i sło 
netznych salach wielkiej pielrowej  6-klu- 
sowei szkoły puwszechnej, kolonja w Pore» 
hińsku daje miońsieżę wprost idealne pod 
każdym względem warunki pobytu. Na 
wielkim dwetlzińcu szkolnym. w cieniu 


chłopców 


£ życia prowincji. 


i wzmacnia | 


tu lipcu + 


s 


! rozłożystych drzew, chroniących przeil 
; skwiaregn upalnego dnia, rałodzież spędza 


| ranne godziny na zabawach towarzyskich, 

erag ówiozemiach rytmicznych i gimnasty- 

cinych, pad kierunkiem kierownika kolo- 

nii, e przy pomocy personalu wychowaw- 
| czego, dobranego z pośród slarsze; miło- 
| dzieży seminarjalnej żeńskiej i męskiej, ob 

zmajomionego z metodami wychowawaze- 
| mi, Około południa podąża w dni uiepie i 
I sloneczne do kąpieli w U ie Łemnócy, 
| a po południa po obfitym obiedzie i półto- 
| Iagodzininym przymusowym wypoczynki 
| ideje na przechadzkę do okolicznych la- 
i sów i wzaórz, skad napoiwszy się balsami- 
] em } makamniwszy jagoda- 


camem powiet: 


| mw jeślliemu, Wwratą no. spoczynek po mile 
| społzonym: dniu ze śpiewem na ustach i 
| pękami kwiecia polskiego. 
j Tak było i jest codziennie, o ile dopi- 
| sza pogale, 4 że byla w lipcu przepiękna, 
więc policzki dziatwy zakwitały rumień- 
! cem | jak kwiaty rozehyliły sią ku slonou. 
| Nic dziwnego, że w tych warunkach 
młodzież szybko powraca do sił, rozwija 
się, nabiera ochoty do życia i paty, a o- 
uczona, trosibiwą, opieką, obojga państwa 
I OE A ch, mczy się kochać przyrodę, 
| Inizi i Boga, klóry stworzył tak piękny 
| Swiat i z utęskniemiem wyczekuje powrotu 
I 


na przyszły rok do tego pięknegu 
ziemi Dr. S. 


Kronika drohobycka. 


(0d naszego 
Drohabycz w sierpiiu. 

Usiłowane morderatwwo. U gospodarza 
Dmy'tta Czapli w Nahujowiczch, wdbywału 
huczne wezclę. Miedzy uczestnikami 
zabiówy Hrysięm Hu W a Mi balem Sa- 
tabyna, powartalkt zażar dęba, wo czasie 
któce; Hrom został dotliwie pobity. W ja- 


TY 


korespondenta.) 

kis czas później Tiron. chege sie zemścić, 
mapad) na Sarabynę, strzelając do niego z 
rwyołworu, lecz strzał chybit. Policja are- 
| sztuwała sprawtę nupadu i odstawila fo 
| 

l 

| 


do sadu powialowogo w Drhrobyczu, gdzie 
adpowiadał za brude usihowane- 
«o miordemstwa. 


|--) Do aresztów policyjnych oddano 
wsezoraj: Stefana Granata ga kradzież rze- 
czy na »ekądą Jana Jaworskiego, Sabinę 
Chomiak za współudział w kradzieży to- 
rebki srebrnej wraz z pugilaresem i pe. 
wna gotówką na szkodę Leopoldyny Tym- 
kowej oraz Leona Olejarnika i Ramana 
Makowskiego za kradzież 2 par ohcęgów 
samochodowych z garażn przy ulicy Jie 
wiellońskiej 24 

=) Dwa oce, Wczoraj po» 
poładniu za rogatką Zamarstynowską 
wóz ciężarowy, zaprzężony w parę koni, 
najechał na bawiącego się na ulicy tdle. 
Iniego Edwarda I Mocnego, który doznał 
ciężkich obrażeń i odwieziony został 
przez Pogotowie ratunkowe do szpitaliku 
św. Zotji. -= Drugi wypadek przejecha- 
nia wydarzył się również prev ulicy Za- 
marstynowskiej, gdzie auto Nr. 8268 po- 
trąciło 35-letniego lzruela Binera, które. 
go również Pogotowie ratunkowe odwia- 
zło do szpilala. 

=f- 

Państwowa Szkoła Przemysło- 
wa we Lwowie oglasza wpisy do 
szkół rzemieślniczo-przemysłowych 
na oddziały ślnsarstwa i stolarstwa 
ad 27—29 sierpnia włącznie, od 
gody. 9-12. Warunki przyjęcia w 
westybulu szkoły lub  ligłownie. 
Wpisy do szkół technicznych odbę- 
dą się od 4—7 września włącznie. 
6713-2 Dyrekcja. 


Z kraja. P 


O udoslepuienle Belwedery. Polskie To- 
warzystwo Krajoznąweze zabiega obecnie 
a udostępnienie zwiedzenia Belwederu. — 
Pałac belwederski dotychczas nie był do- 
stępny dla zwiedzających, choć posiada | 
bardzo wiełe pamiątek historycznych, jak 
loch Łukasińskiego, lub korylarz podziem 
ny, którym wielki książę Konstanty uciec- 
kał przed podchorążymi w roku 1831 _ym. 

Połączenie okrętowe Gdynia ~ Molsn- 
dja. Jedno z większych towarzystw okrę, 
towych holenderskich pertraktuje z mia- 
rodajnemi czynnikami w sprawie ustale- 
nła stałej komunikacji okrętowej pomię- 
dzy Gdynią a portami Tłolandji. 


— — 0> 


Ze świata. 


We wrześniu 
ojcem 


F Arnan znów ojeem, 
Mussolini spodziewa się zastać 
czwartego dziecka. Jeżeli na świat przyj- 
dzie chłopiec, będzie się zwal Romano, 
jeżeli uziewczynka -- Romena, 


Hawana miljonowem miastem. 
ność Kuby, wyłączając imigrantów, wyro- 
si 3,494,210, według urzędowego cenau 
su, Ludność w Haw: anie wynosi 9415.2321. 


mamaaa przeze 


Trzy pożary we Lwow.e, 


Beczki z neżłą p. Amalji, dym u p, Jas 


| Lud- 
| kóba i świeca w kredensie p. Chaima. 
| 
! 


Lwów, 22. sierpmia. 

-) W ezoraj.w godzinach popalu- 
dniowych, w sklopio nalty Amali Acht, 
przy ul. Piokarskiej 15, w chili, gdy 
właścicielka sklepu stała na progu, z 
niewiadomej przyczyny wybachł o- 
gień. Na szczęście w sklepie były mi- 
nimalne zapasy materjału palnego, 
tak, iż glównio spaliły sie RAJA becz- 
ki z nafły oraz znaczna ilość skrawgów 
materjalów, z których Achtowa w wol- 
aych chwilach tikala chodniki. Zaalar- 
mowia siważ pożarna przybyła dwoma 
automgbilarni i ogień złękalizowała. 

W godzinę później zaalannowano 
straż pożarną, ża realność przy wl. Ko- 
czeniowskiego 2 cala sioi w  płomie- 
niach. Straż gaybko przybyła na miej- 
sue. Okazalo się, że atrach ma wielkie 
oczy, gdyż jedynie dym wypełnił ka- 
mienice, z lego powodu, że w mieszka- 
niu Jakóba Glasera wskutek zlego fun- 
kcjonowania rury kominowe] dym wy- 
dostał się nazewnątrz i napelnił 
klatkę schodową 

Vozateni intorwenjowała straż po- 
żarna po raa trzeci jeszcze przy ul 
| Blacharzkiej 21, gdzie w mieszkamiu 
Ghaima Matusowieza syn. jego Bemard 


całą 


zak kox 
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szukając w kredensie książki, pozo- 
stawi! tam przez zapomnienie świecę. 
' Po chwili zajęły się znajdujące się 
tam książki, a niebawem i kredens, 
tak, że gdy straż pożarna przybyła, 
kredens z książkami spłonął do- 
szezętnie. 
l = 
Nowe źródła siarczane 
H:ryńcu. 
(OJ naszacgp korespondenta 
Horyniec, w sierpn'u. 

Dnia 15 bm. odbyła się w Ho- 
ryńcu-Zdroju podniosła uroczystość 
poświęcenia nowego źródła siarcza- 
nego. 

Uroczystość rozpoczęla się o 1. 
popol. w obecności właścicieli Ho- 
ryńca pp. Karłowskich, ks. Ponin- 
skiej, konsula belgijskiego ze Lwo- 
wa (który tutaj wraz z rodziną spe- 
dza wywczasy), starosty i delega- 
tów Rady pow. z Luhaczowa oraz 
kuracjuszy i miejscowej ludności. 

Poświęcenia dokonał gwardjan 
OO. Franciszkanów ks. Figura w a- 
systencji ks. gr.-kat. Steeyszyna i 
Kozeńki. poczem ks. Figura w a- 
sił okolicznościowe przemówienie. 
Następnie tul. chór włościański oraz 
orkiestra włościańska pod bałuią 
ks. J. Wyrostka wykonały szereg 
pieśni religijnych i patrjotycznych. 

Po uroczyslości odbył się w par- 
ku zdrojowym festyn dla kuracju- 
szy i miejscowej ludności, na kló- 
rym bawiono się ochoczo przy 
dźwiękach orkiestry włościańskiej. 

Nowe źródło siarczame, wywier- 
cone w tym roku, prócz siarki za- 
wiera sól kuchenną, sól połasową w 
znacznej ilości, oraz wykazuje pe- 
wną radjoaklywność.  Otrzymało 
ono imię: „Róża“. 

Przy teej sposobności należy pod- 
nieść wielkie zasługi ks. Józefa Wy- 
rostka, położone około rozbudzenia 
ducha patrjotycznego i kufturalnego 
wśród tut, ludności włościańskiej, 
jak zorganizowanie chóru, orkie- 
stry, kółka amatorskiego itp. (m) 


< USE 
Oryginalne samobólstwo 
policjanta. 
Angora, w sierpniu. 

LL) Turcy, jak zreszią wszystkie na- 
rody Wschodu, hołdując fatalizmowi, nie 
są narodem samohójtów. Nawet najbar- 
dziej udreczony przez los Turek, znosi 
swą dalę z heraizmem i nie próbuje wła- 
snoręcznie przeciąć pasma swego żywota. 

Jednak i do Turcji, wraz ze zdobyczą. 
mi cywilizacji europejskiej, dotarła już 
plaga tejże cywilizacji: psychoza samo. 
hójcza. Dowodzi tego wypadek, jaki nie- 
dawno zdarzył się w Edremich (M. Azja). 
Pewien policjant któremu życie zbrzy- 
dło, popełnił samohójstwo i to w bardzo 
oryginalny sposób:  Napełnuił sobie uszy 
dynamitem, poczem zapalił papierosą. — 
Gdy już papieros wypalił się, desperat 
przytknął ogarek da ucha. Nastąpił wy- 
buch, który nieszczęśiwca rozerwał 
kawałki. 


w 


Z 


A błągnioę prośbą udaje sią uwhbega sta- 
ruszka lat 67 licząca, kaleką na nogi —da 
sze Htoéciwyeh państw o udzielenie po- 
mocy dorażnej, żeby się mogla ochronić 
od głodowej; śmierci. Datki do Administra- 
cji dla Wiktorii. 


——— 


Uboga staruszka, G5 lat licząca, kaleka, 
ma amputowaną noge i uszkodzoną rękę, 
wskutek czego jeet zupałuie niezdolną do. 
pracy, prosi o laskawą pomoc. Datki skie- 
rować należy do Adminisiracji, dla staro" 
szki kaleki. 


— -0 —— 
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Kacik radjowy. 


PROGRAM AUDYCJI RADJOWYCH 
Środa, 22 sierpnia 1928. 


Warszawa (1111) 18.00 Muzyka lekka | 


w wykonaniu orkiestry B. R. 20.30 Kon- | 
cert kameralny. Wykonawcy: frena Za- | 


polska (spiew), Kazimierz liutler (wiol), 
Leop. Dworakowski (skrz.), prof. Konstan- 
ty Heintze (fort) i prof. L. Ursteim (lort.;- 
W programie Saint Saens, Charpentier, 
Debussy, Delibes, Chopin i E. Chausson. 

Kraków (566) 12.00 Muzyka grainolo- 
owa. 18.00 Transmisja z Warszawy. 20.80 
Koncert wieczorny. Wykonawcy: ppe An- 
na Kalinowska (śpiew), Szezęsny Sikorski 
(śpiew), Olga Wachtlowa  (fort.), Kazi- 
mierz Petecki (akomp.). 

Poznań (344) 20/30 Transmisja z Kra- 
kowa. 

Kałowice (422), Wilno (435) — 20.50 
Transmisja z Warszawy. 

Wroclaw (322) 20.30 Koncert symfo- 
miczny. W programie R. Strauss, Zador, 
Mraczek. 

Praga (348) 20.10 Transmisja z Brna. 

Londyn (361) 21.00 Transmisja kon- 
centu z Queens Hall pod dyr. Henry Woo- 
da. 24.00 Muzyka taneczna. 

Stuttgart (379) 20.15 Wieczór 
deński. 

Tuluza (391) 21.00 Wyjątki z oper Mas- 
seneta. 

Broo (441) 20.00 Muzyka operetkowa. 

Langenberg (468) 20.15 Koncert skrzyp- 
cowy z udzialem Hansa Bassermmanna 
(skrzypce). 221.00. „Pan senator“ komedja 
Schóntaua i Kadelberga. 

Berlin (484) 20.30 Koncert orkiestry 
(Marek Weber. 22.30 Muzyka operetkowa. 

Wiedeń (517) 21.00 „Der Nachtwachter” 
komedja Th. Kórnera. 

CZWARTEK, 23. SIERPNIA 1928. 

' WARSZAWA (1111) 18.00 Audycja li- 
teracka. 20.15 Koncert orkiestry Filhar_ 
monji Warszawskiej, organizowany we- 
spół z Polskiem Radjo. 22.30 Transmisja 
muzyki tanecznej. PUZNAŃ (344) 18.00 
Transmisja z Warszawy. 20.30 Koncert 
wieczorny. Udział biorą: Aleks. Karpacki 
(baryton Gpery pozn.), A. Raczkowski (te- 
nor), prof. Franc. Łukasiewicz (akomp). 
22.40—24.00 Cisza radjowa. WILNO (435) 
17.00 Mnzyka gramofonowa. 18.00 Audy- 
cja literacka. 19.00 Muzyka gramofonowa. 
20.15 Koncert wieczorny organizowany 
przez Polskie Radjo i Dyr. Targów Pół- 
nocnych. 22.30 Muzyka taneczna. KATO. 
WICE (422), KRAKÓW (566) 20.15 Trans- 
misja z Warszawy. 

WROCŁAW (322) 21.15 Koncert pieśni 
irlandzkich. KOPENHAGA (337) 21.45 
Koncert symfoniczny. Utwory Mozarta. — 
PRAGA (348) 20.00 Koncert popularny. 
21.30 Transmisja z Wystawy. LIPSK (365) 
20.15 „Miłość cygańska“ operetka Leha- 
ra. LONDYN (361) 21.00 Koncert muzyki 
kameralnej. 22.50 Radjokabaret. 23.50 
Muzyka tancezna. TULUZA (391) 21.00 
Koncert popułarny. HAMBURG (394) 20.00 
Muzyka lekka. BERN (411) 20.30 Weso- 
ły wieczór — szlagiery t recytacje. RZYM 
(447) 21.00 „Niebieski mazur“ operetka 
Lehara. BERLIN (484) 17.00 Koncert u- 
tworów Regera. 20.30 „Lalka norymber_ 


wie- 


FEJLETON „GAZ. POR“ z 23. VIII. 1928 
| e CE WO DR W O "a w 
LEON GERARD. 74 


NIESMIERTELNY 


A. 
— fix, Woda utrwalająca. (£0- 
któr wyprostował się. 
rozjaśnił jego ciężkie powieki, otoczył 
nimbem czaszkę koloru kości. słonio- 
wej i bursztynu)... Ach, co za szkoda, 
że pan nie jest technikiem!  (Ożywriał 
się, Pragnienie wypowiedzenia sę 
stłumione przez ćwierć wieku pomiędzy 
iemi ścianami wybuchało teraz w 
drżącym tonie głosu). Zrozumialby pan 
zaraz. Zmierzyłby pan przepaść od- 
'dzielaącą to, czego się uczy w szkole 
od faktów, które my, ludzie z laborato- 
rjów objawiamy codzień w świetle ma- 
'szych doświadczeń. A więc w moim 
przypadku była również doktryna, jak 
wszędzie. 

-- Doktryna? — powtórzył głupko- 
wato preparator, odrzucając kosmyk 
„włosów, 

— Są pewne idec ogólnie znane i 
przyjęte. Najważmiejszą m nich było, że 
śmierć przedsaławia da umyslu ludz- 


| sce i tam 


„GAZETA PORANNA" z dna 23. sierpnia 1928. 


N. Jork, w sierpniu. 


tH) Jak już nieraz z ubolewaniem 


stwierdziliśmy, w zepsuciu młodzieży wiel | 


Piętnastu przeciw jednej. 


Z ODMĘTÓW ZDZICZENIA W CENTRACH KULTURY AMERYKAŃSKIEJ. 


kich miast Ameryki, niepoślednią role od- . 


grywają młodzieńcy polscy, których po_ 
nosi wrodzony temperament, przybiera- 
jac nieraz formy karane przez prawo. 
Świeżym tego przykładem jest fakt, 
który niedawno zdarzył się w Filadekji: 
15 młokosów Polaków zaprosiło na dan- 
cin 19-letn. Katarzynę Maruszezakównę. 
Po tańcach zwabiłi ofiarę w ustronne miej 
kolejno dopuściłi się na niej 


/ gwałtu. Maruszczakówna ciężko zachoro- 


| 
| 


wała wskutek tej Dbestjalskiej napaści i 
zmarła. Przed zgonem zdołała wskazać 
władzom nazwiska siedmiu gwałcicieli, 


których sędzia skazał na więzienie od 7 | się go, niby djablą. 


do 15 lat. 


a Z A AE POR OE WE Z 0 A O 
SET "WIE" OE ED 1 wa WE EPT EA WON 1 


ska” opera komiczna Adama. 22.30 Mu- 
zyka taneczna. BRUKSELA (508) 20.30 
Wieczór poświęcony utworom Wagnera. 
WIEDEŃ (517) 21.10 Program koncerlo- 
wy p. L „Obrazki Wschod”* 


GIEŁDY. 
GIELDA ZBOŻOWA. 


Lwów, 21. sierpnia. 

Pszenica kraj. dworska ex 1927 750—- 
760 gr. 49.25—50.25, Pszenica kraj. zbio- 
rowa ex 1927 730—710 gr. 48.25—49.25, 
Żyto małopołskie cs 1928 690 gr. 
35.00—36.00. Jęczmień małopolski brow. 
670 gr. 43.50—45.50, Jęczmień małopoi. 
przemiałowy 610 gr. 31.00—32.00, Jęcz- 
imien © małopol. pastewny *00—6ł0 gr. 
35.50—36.25, Owies małopolski ex 1928 
450 gr. 35.00—36.00, Kukurudza rumuń_ 
sax 4+4.00—434.50, Ziemniaki przemysłowe 
00.00—00.00. Fasola biała 65.50—370.00, 
Fasola kolorowa 43.00—50.00, Faso!a kra 
sa 60.00—05.00, Groch 34 Victoria 63.00 
--68.00, Groch polny 5200—57.00, Bobik 
40.00—41.00, Mieszanka pastewna w ziar- 
nie 00.60—00.00, Wyka 32.00-—35.00, Sia- 
no słodkie kraj. prasowane 14.00—15.00, 
Słoma prasowana  5.00-—3.25, Kukuru- 
dza rumuńska 43.50—44.00, Hreczka 
40.50—-413.00, Len 71.25—73.25, Lubin nie- 
bieski 21.50—22.50, Rzepak ozimy ex 
1928 72.25-—78.259, Mąka pszenna 40 proc. 
75.00—376.00, Mąka pszenna 50 proc. 76.50 
78.00, Mąka żytnia 65 proc. 60.00—61.00, 
Grysik kukurudziany 64.00—760.00, Mąka 
kukurudziana 49.00—54.00, Qtręby żytnie 
netto bez worka 26.50—27.00., Otręhy 
pszenne netto bz worka 26.50—27.00, Ka- 
sza hreczana 50 proc. calówsk 50 proe. 
połówek 380.00—82.00, Kasza jagl. 80.00-— 
82.00. Wasza jęczmienna 57.00—59.00, Pg- 
«ak 63.00—65.00. Proso krajowe 45.00-— 
47.00, Makuchy lniane 49.60—50.00, Ko- 


kiego unieuniknione zj:wisko. Jest na- 
siępstwem niszczeniąj tkanek, zużycia 
organów. Można zastąpić nowemi: zni- 


4 szczone części maszyny, w ciele ludz- 


4 
| 
| 
i 


Płomień dumy j 


' kiem nie. Tak głosila doktryna, 

Sial oparty ciężką ręką o poręcz 
krzogła, wpatrując się kulistemi oczy- 
ma w swego pomocnika. 

-— Moje sbrum zburzyło doktrynę. 
Lokifix utrwala - składowe części ludz- 
kiej maszyny i powstrzymuje pochód 
śmierci. Śmierć dotąd nieuchronną u- 
czyniłem tylko objawem choroby, mis- 
nowicie starości, Rozumie pan? 

Lombard patrzył na linoleum. 

— Rozumiem. Ale pomiędzy innc- 
mi chorobami a lą właśnie jest różni- 
ca. Każdy na nią zapada. 

Śmiał się ze swego dowcipu, „Bie- 
dzezysko, myślał Osman!. Być skama- 
nym ma dyskusję z podupną  iniek- 
gencją!. 

Ale Lombard wpadł w werwg- 

— Tak jest, tylko dotąd nie odkry- 
to bakcyla śmierci. I zdaje mi się, bę- 
dą go jeszcze długo szukać, Długa bę- 
dzie się śmiał z mikroskopów i filtrów. 


Widać, że to jest dziedzina nemależna ' jednokomórkowa, 


| 
| 


f 


* Stradom, 


O innym podobnym wypadku donoszą 
z Detroit: 31_letni Jan Jarowski, dobraw- 
szy sobie za towarzysza murzyna Rusella, 
porwał 15-ltnią Marję Guszakównę, córkę | 
swej gospodyni. Obaj zwyrodniaicy de- | 
puścili się na dziewczynce gwałtu w mic- i 
szkaniu murzyna, potem ubrali ją w o» : 
dzież chłopca i wywieźli do Fordson, | 
gdzie ukryli ją w szopie od węgla. Pościg | 
policji zdołał odszukać ofiarę zwyrodniał. 
ców. Jarowski jest znanym bandytą, ma- | 
jacym wiele sprawek na sumieniu. Oca- 
lona Mania zeznaje, że gdy ją porwano, 
bała się wołać pomocy, gdyż swego ecza- 
sn widziała, jak Jarowski pobił jej ojca 
kiszką gumowa i od tego czasu obawiała | 


niczyna czerw. krajowa naturalna 220.00 
—250.00, Mak nieb. 115.00—1125.00, Mak 
siwy 92.00—102.00, Worki jutowe wyr. 
Warta 1.65—1.72, Częstochu- 
ki używane dobre za sztukę 1.38-—1.4. 
hi używane dobre ża sztukę 1.22—1.30. 


Warszawa, 21. sierpnia. (Tel. G. P.) 
a) Papiery państwowe: 5 proce. pożyczka 
dolarowa (dolarówka) 92 3/4, 5 proc. po- 
życzka konwersyjna' 67, 5 proc. pożyczka 
kolejowa 1925 61 1/2, 6 proc. pożyczka 
dolarowa 1925 85, 10 proc. pożyczka koʻ 
lejowa 104, 8 proc. Listy zastawne Ban- | 
ku Gospodarstwa Krajowego 94, 8 proc. | 
Listy zastawne Banku Rolnego 94, 8 proc. 
Obligacje Banku Gospodarstwa Krajowc- | 
go M. 

b) Waluty i dewizy: Belgja 123.70, | 
ilolandja 356.60, Londyn 43.17, N. Jork | 
8.88, Paryż 34.78, Praga 26.36, Szwaj- 
carja 171.25, Wiedeń 125.32 1/2, Wilo. 
chy 46.54. 

Warszawa, 21. sierpiiią. Tel. G. 


P.) 
Bank Polski 184 1/2, Firlej 68 1/2, Wy- 


: soka 215, Nobel 32 3/4, Cegielski 45 1/2, 


B. 120, H. B. 1t12, Parowóz 39 1/2, Bo- 
cisk 900, Starachowice 56 1/2, Borkowski 
1 
GIELDA ZURYCHSKA. 
Zurych, 21. sierpnia. (Fel, G. P.) Pa. 
ryż 20.30, Londyn 25.20 3/8, N. Jork 
519.32 1/2, Belgja 72 1/4, Włochy 27.16 
1/2, Hiszpanja 86.35, Holandja 208.20, Ber 
lin 123 1/1, Wiedeń 73.20, Sziokbholm 139, 
Oslo 138.60, Kopenhaga 128.60. Sofja 3.75, 
Praga 15.09, Warszawa 58.20, Dudapeszi 
90.55 1/2, Białogród 9.112 7/8, Ateny 6.74, 
Konstantynopoł 2.62 3/4, Bukareszt 3.18, | 
Helsingfors 13.07. 


GIEŁDA PARYSKA. i 

21. sierpnia. (Tel. G. R) Lon_ 
| 
I 


Lilpop 42, Modrzejów 42, Ostrowice S, I. | 
I 
1 
} 
| 
I 


Paryż, 


ot nauki. T zaslenawian się, czy na- 
uka naprawde ma preno... 

Prawo? Nauka ma wszelkie prawu! 
Może zacznie mi pan filozofować na 
temat konieczności śmienei. Ależ, mój 
przyjacielu, inedycynma i filozotjx, lo 
jak góra i chmury. My uczeni, wierzy- 
my tylko w prawdę doświadczalną, Z 
jodnej strony fźkta, fakta, z drugiej i 
słowa, slowa. 

W gruncie rzeczy poza witryną 
sceptycyzmu ukrywał się falalizm je- 
so rasy, dziwiący się wątpliwościom. 
Aby stłumić te wąfpliwości, stawiał 
się objektywny, czysto « wyłącznie ob- 
jektyywny+ Zaczął się interesować dy- 
skusją. Ciągną! dalej z rękami na bio- 
drach w swym rzeżniekiim. fartuchu, 

-—— Więc pan czyta panie Lombard. 
Wida; 10. Zna pam dzieło Mieczniko- 
wa z Instylelu Pasteura: „Nieśmiertel- 
ność i odmładzanię w mowoczesuej bio- 
logji?“ Możnm je atreścić w jednem zda 
niu: „starość i śmierć me są stadyum 
ziemskiej egzystencji. A badama Mau- 
pasa,” Calkinsa, Waæssmana, Woodruff- 


fa i Miecznikowa nad nieśmiartalno- 
ścią wymaczków? Są to ergamizmy 
mwożąca ię przez 

l 


Nr. 8599 


dyu 124.17, N. Jork 25.58, Belgja 300 3/4 
Hiszpanja 175 1/2, Włochy 183.55, Szwaj- 
carja 182 1/2, Danja 682 1/2, Holandja 
1025 3/4, Norwegja (82 W Szwecja G81 
1/2, Praga 95 3/4, Rumunia 1565, Niem- 
cy 610, Wiedeń 361 


GIEŁDA LONDYŃSKA. 

Londyn, 21. sierpnia. (Tel. G. P.) No- 
wy Jork 485.3ł, Kanada 485.09, Holandja 
1210.56, Francja 124.16, Belgja 34.895, 
Włochy 92.80, Niemcy 20.367, Szwajcarja 
25.205. Hiszpanja 29.20, Danja 15.187, 
Szwecja 18.135, Norwegja 18.187, Hel- 
singłors 192.85, Praga 168.75, Wiedeń 
34.42, Warszawa 43.80. 


OBROTY PRYWATNE. 
Lwów, 21. sierpnia 
Tendencja chwiejna, lekko zniżkowšs 
Obrót ożywiony. 
WALUTY: Dolary atmeryk. 8.88.00— 


8.85.50, dolary kanad. 83.82.00—$5.52,50, 
korony czeskie 0.26.25—-0.26.50, szylingi 
austr,  1.25.58—1.25.60, leje 0.05.50-- 


0.05.66, franki franeusk, 0.34.50—0.34.80, 
franki szwajcarskie t.74.50—1[.71.75, Tun- 
ty szterlingi 43.40.00—43.70.00, czerwień- 
ce sow., za jeden 25.50—26.60. 

ZŁOTO: 20 koron 36.10.060-—35.70.00; 
20 franków 34.40.00—34.70.00, 20 murek 
niem. 42.40.00—42.70,00, 10 rubli ros. 
46.30—47.20. 

SREBRO: Kor. austr. 0.67.50-—0.67.70, 
5 kor. austr. 3.16.00—3.54.00, flor. austr. 
1.73-—1.75, ruble rosyjskie  2.50—-2.88, 
kupiejki za rubel 1.40—1.14. 

SŁ WIZ 7 WASZE I EMG FEG) 

Dno nędzy. Naprawdę rłotemu i niędy 
niezawodzącemu sercu Czytelników Da- 
szych polecamy wdową po poważnym 
rzemieślniku lwowskim, matkę legionisty 
i ebrońcy Lwowa, który zmarł z odniesio 
nych ran — zmajdującą sin abecnie w obli 
czu śmierci głodowej. Nieszczęśliwa sta. 
ruszka jest nadto ciężką kaleką, tak, że 
zupełnie najdrobniejszej nawet kwoty nie 
jest w możności zapracować. Datki przyj- 
mujo Administracja dla „Matki obrońcy 
Lwowa 


Y E EEE AEA 
OGLOSZENIA, 


NAUSA I WYCHOWANIE. 
10 groszy za wyraz. 


KONCES. KURSY Naukowe „Oświylu” 
przyjmują wpisy na mowy ruk szkolny 
1928/9 na Kursy: maturyczne gunna- 
zjalne (dwuletnie, jednoroczne, pól- 
roczne) kursy semtinąrjalne, kursy z za- 
kresu 6 i 4 klas gimnazjalnych. Nauka 
prowadzona przez najwybitniejszych 
*profesorów gimuazjalnych przez 5—0 
godzin dziennie. Zgłoszenia przyjmuj:, 
Sekrotarjal „Ośrwiaty” Lwów, Milkow- 
skiego L1, od 12—1 i od 5—6. Telefon 
50—01. Żądać bezpłatnych prospektów- 
Na odpowiedź znaczek. 6693-5 


gra 


podział z bajeczną szybkością. Po- 
tomstwo jednego wyinoczka przy sprzy 
iśjących warunkach. może do czierech 
miesiecy wyprodukować masę proto- 
nlazmy tak wielka, jak ziema, Orga- 
pizny te kończą swe osobiste życie, 
dając życie innym, są więe wyjętc Z 
pod prawa śmierci i starości, ponieważ 
ciało ich nie ginie. Jok lo imaczej na- 
zwać, jak nieśmientelneścią? A cialo 
zwierząt wyższych nie jesi niczem in- 
nem, jak społeczeństwem komórek, z 
których każda posiada dar nieślmiertc- 


noo Jeżeli można odpowiednimi wa- 
runkami -ciiminować zupełnie śmierć 


wymoczków, można to praktykować 
dla komórek ciała ludzkingo, zapobieddz 
wh gnieraiich śmierci, a przez to śmier- 
ci organizmu. Jest [fo bardziej szonpli- 
kowane niż dla wymoczków, bo cralo 
ludzkie czy sześćdziesiąt tryljonów 
komórek, aic punkt wyjścia jest ler 
sun. 

pukie) 


Ioembard swój 


wlosów, 


poprawi 


(© ad anj 
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NAUCZYCIELKA zdolna wychowawczyni 
z maturą seminarjalną poszukuję posa- 
dy.. Poranna „Jitwira'”. 6730-3 ; 


INSTITUT SUPERIEUR TECHNIQUE | 

Er COLONIAL. | 

Rozp 15. paźdz. wydz.-inź. (2 i 8 let.) | 
Mechn. elektr. chem, samoch. — a 
commerc. kolonialny, równ. przygtw. w 
1. roku, przyjm. i dogod. war.ki życ. 
progr. 5 la Quai  dAmercoeur, 460 | 
(Belgja). 5246-10 


LEKGJI dia. imiskicgo z dobrą wymowa po- | 
szukuję. Podać wanunki pod  „Lekcja” | 
do „Poramnej . 


KORESPONDENCJA. 
12 groszy za Wyraz. 
- r E OWN $> rym. 


| 
TELEFON nocny. Sytuaaja rozpaczliwa. | 


Zmuszony jechać byłem ponownie. 
Załatwiiem po pańskiej myśli. Jest 
SZALONY, BEZPRZYTOMNY. Przekona- 
ny, że wszystko stracił „Nadzieja”. 
6754. 


RAE OOYE 
POSADY POSZUKIWANE, 
3 grosze za wyriz. 
ATA Wr |. py 
ADWOKAT, dobry cywilista obejmie ogól- 
ną substylucję kancekuji we Lwowie 
wzęgłędnie współpnicę. Zgłoszenia pi- 
sanne pod „Substytucje“, Rekord, Syk- 
siussa 8 6767 


STARSZY pomocnik he ndlowy, bławatnik, 
zdolny ekspedjent poszukuje posady, 
miejscowość obojętna, Łaskawe zelosz, 
do „PAR“ Akademicka 1.4, pod  „Błe- 


I 
„yalnfk”. 6796 | 
| 


COE o 
* ` WOLNE POSADY, 
10 groszy ra wyraz. 
MU ao 


PoOsZUKUIĘ czeladnika kowalskiego do 
sobót pówozowych i kucia koni. Zglosze-, 
nia Dabezewski Boryataw. 6736-23. 


SPAWACZY 2-ch zdolnych na stałe za do 
brom wynagrodzeniem poszukuje: Spa- 


wulnia Lwów, Rycerska 11. 6504-6 2 pokoje z kuchnią lub duży pokój z 
b Kam S Tę wk kuchnię za dopłatą. Zgłeszenia tal 
POSAURUJĘ na czas Targów Wschodnich i 54.24 DEE aa p 

do pawilonów fińskiego t hwlemderskie- 5 Adka." gy" 

go dwie panienki odneśnego. typu, do | DLA UCZNIA 5 kl. gimn. poszukuję po- 
rze prezentujące się, ladno i wyrnowne.. koju z uuwymaniem i troskliwa opieka 

Ewentualna znajomość języka niemi w-. tylko u fachowego pedagoga i wycho- 
"kiego Zglaszać sią w Środę 92 g; min wawcy (njchętniej profesora gimn.) od 

dzy godziną 4 a (sią: A. Nirenberg, „Dk. 1. września. | Zgłoszenia. pisemna: Zia- 

torego 4 6307 miański, Hotel Kuakowski. 6764-2 
Zaprzys eżonych Pumaczy sadowy SBS 

zecia 
Lwów, pl. Akademicki 1. Tel. 27-70, Gazec 
z | 


"Tłumaczenia dokumentów, aktów sądowyrh, refe- 


ratów technicznych i naukowych i 


warunki dla stałej korespondecji kupieckiej, 
Polecenia z prowincji załatwia się szybko i rzetelnie, 


S: 
Tarz jesienny 1928 roku od 26 sierpnia do 


| września. 


Targ techniczno budowlany od 26 sierpnia do 


1 września. 


Targ włókiennicy etc. i Targ na obuwie 
i kóry od 26 do 30 sierpnia. 


przyjmuje Urząd 
w Lipsku oraz Bezinteresowne Przedstawiciel two na Mało 


Informacji udzióła f znłoszenia 


Wschodnią 


BRACIA A | 


Lwów, Sykstuska 23, le:af 5-78, 


33 proc. ulgi na kolejach polskich 


6790 1: 


„GAZETA PORANNA" z Gnia 28. sierpnia 1028, 


BO BUDOWE domu B-piętrowego (śród- 
myeście Lwowa) mposzmkużę -przedeię- 
biorcy, Zapłata 
sielskich z materialem lub bez  nakląpi 
po wyprowadzeniu budynku pod dach, 
najpóźniej 1. stycznia 1829, Zgłoszamiie 
afert pod _„Hiipoteka!". 6793 

CHCESZ OTRZYMAĆ POSADE? Musisz 

ukończyć kursa fachowe, korcspondeu. 

cyjne prol. Sekulowicza, Warszawa, Ż6- 
mawia 42. Kursa wynczają, listownie: bu- 
chałterji, rachunkowości kupieckiej, ko- 
rospundencji handlowej, stenografji, na- 
uki handle, prawa, kaligrafji, pisanie na. 
maszynach, towaroznawstwo, angielskie- 
go, Francuskiego, niemieckiego, pisowni, 
tortografji). Po ukończeniu świadectwo. 
Żądajcie prospektów. 5347 


RUPNO I SPRZEDAZ. 
12 groszy za wyraz 


KRYNICA. Kupno — sprzedaż wil, parcel, 
dzierżawa pensionałów, wynajem miesz- 
kas. 

ca kolejow cgo, telefon 35. 


RASOWE (obentany zaraz do sprzedania, 
-Uimhebtwakiego 8, Pralnia. 6782-2 
łóżka składane, ma 


NA WYJAZD terace, kołdry, za 


ce, pledy, prześcieradła, poduszki, slon- 
niki — poleca najtaniej 


Kazimierz Skibiński 


6700 


Łwów, Kopernika l. 4. Telef, 51-04 


KUPIĘ sastę sklepową szklaną, Zęłasze: 
nia: gykstugka 24, Leho Tel. 27—-81. 
6803 


y MIESZKANIA, SKLEPY, 
10 groszy za wyraz. 


2 POKOJE urządzone, komfort, przedpokój, 
I piętro zaras do wynajecia z używa 
niem gazu. Miexrkanie róg Konernika, 
pl. Marjacki. I Fod » Wyjazd". 6788-3 ; 


okój Ż 


SZUKAM zamia zamiany mieszkania : 
kuchnią, okolica dworcu Pod: 


f. d. Specjalne 


Targowy 


i 


i niemieckich. 


rbół  murarskich-cic-' 


Biuro Neubauena, naprzeciw dwor=" 


| 


= 


Niniejszym zawiadamiamy Sz. Rh 
rzyliśmy wył ,czną sprzedaż rozpowszeć 
wszystkich krajach 


Pralek „Marysia“ 


na województwa: lwowskie, tarnopolskie i stanisławowskie 


. KIERSKI mó. u. trenie « 


Ze kn zapytaniami i żamówieniami należy się zwracać obecnie 
do pówyższej firmy.a 


Pralek „Mary sia” ( 


mam nadzieję, ż0 WWPP. z inńie będą tem samem zauianiem, jakiem tie- 
szyła się dotychczas tentrala w Warszawie. 
Pralki „MARYSIA“, idealnie i iatwo piorące bieliznę, oszczędzające czas, 
gwarantuj ce wygodę i czystość, nabywać można u mnie na warunkach jaknaj- 
przystępniejszych. 

Pokazy hezoł. ha żądanie. 


PRZEMYSŁOWIEO, poważna mana firmo, 
udzieli długołesminówą pożyczkę, oj- 
kupi meble lub £ p. za dwa pokoje kom- 
lortowe (ewent.) jeden) tylko od gospo- 
darza (tie umeblowane) Zel. „Jedna 
osoba” 4387-3 


mmt im anam inea e 


DWA pokojs duża, laczne ze sobą, slonecz- 
me, z urmydosnietn, czyste, v calom u- 
trzymauniem, usługą, blisko Farku Kilin- 
skiego, blisko tramwaju, dla. małżeństwa 
lub dwóch akademików z zamożniej- 
sżych domów, ząnaz do wynajęcia. Po 

ibliwsze informacje zgłosić, się trzeba: ul. 
Zyblikiewicza 52 mezanin drzwi ua pra- 
men 6787 


' RÓŻNE DONIESIENIA. j 
| 10 groszy sa wyram. i 


ZARÓWEJ — LEBŚNIAKOWSKI Chorąż- ` 


_ezyzmy 10 10. T Teler. 21-—-S0. _5788-20 


RENGLOTY 14 zl, Dereń do smażenia i na 
nalewki, pomidory, jablka, gruszki 12 z!. 
miód pszeżelny prawdziwy 19 zło w pięt 
ciokiłowem. opakowaniu wysyła owocar- 
mia Sal. Solzer, Zaleszczyki. 6779-4 

FUTRA wszólkie wykonuje staranńie. gu- 
stownie, suiniennie, dogodne  splały. 
Pracownia Vuler Rurola Śchitrora, Senn- 
iorska 10. 6572-10 


OTOMANY, Materace, Fotele, Łóżka pa- 
łentowe, najtaniej poleca Hagler, So- 
bieskiego 21. za gotówkę i na spłaty. 

5679- 10 


UNIEWAŻNIAM książeczkę Boe 1 Mo 
vexa Pentmuttera ur. 
wydana rzez PKU. Tannonol 


1901 w Budzanswie 
6779 


SERADZIONE dokumenta 


Ur. 


Str. " 


1887 w Rogach, tj. książka. 


Ku cy Torann., 


PKU. Stryj 53 pp. kres, i karta moba. 6 
lotn. Liwów niniejszam unieważnia 
się. Kucza Józel, Rypne p. Duba. 6759-3 


p, 


SKRADZIONO książeczkę wojskową na na- 


zmwisko Dariko Prydid ur. 


tzy 


K. U. Rawa Ruska. 


n powiat Rawa Ruska, 


1898 Wróblor- 
Wydano P. 


6799 


UNIEWAŻNIAM zgobioną książeczkę woj 


skową na nazwisko Wasyl Skobalo. 


MAS 


nów wydaną przez PKU. Gródek Jag 


6785 

UNIEWAŹNIAM zagubioną książeczkę 
Wojskową, wydaną przez P. K, U. Brz- 
zany na nażwisko Paweł Pajda z Dzy- 
botina. racznek 1896 6789-3 
UNIEWAŻNIAM zgubioną książkę woj- 
skowg TI. 12344 wystawioną przez P. K 
U. Lwów powiat na nazwisko Józef 
Mendochw 6792 


OSTRZEŻENIE! ( Osirzega się przed a 


ciem od timy inżynier Śliwiński i 


re 


sle 


mie 


Lwowie 5 ryeksli 


Tader 
lt BĄ 1 


będe Wy i 


NAW ski, gdyż a 
t honorowe 


AU" 


po 1.000 e 
wę weksto Acne, opatrzonych pod: 
pisem Pw 


wsk 


jn 


LĘK 


SPECJALISTA chor. wener, skórn. i kosm, 


Dr. Henryk SPUKD-FISCHER 


h, długoletni lekarz (asyst.i kliniki derma- 


toil gs 


od 9—i, 


w Berlinie, Pradze i Wiedmin, 


drugie wejście z ul. Sobieskiego 2. 


51-68. 


Poczskalnie seneratkown 


ord. 


A-—7. Płac Marjacki 10, M. piętro 


tel. 


G209:* 


a AOT A 
Droga do wielkiego | 
majątku? 


Wielkie wydawnictwo polskie 


sfinansuje. wynalazek 


natury bardzo prostej z dziedziny maszyn drukarskich. 


Panów inżynierów budowy maszyn, 


konstruktorów i mecha- 


ników precyzyjnych uprasza się o zwracanie się po informa- 
cje do radakeji „G zety koranne,* między godz, 1-2. 


Zawiadomienie. 


niónych, 


entelę, że z dniem 19 sierpnia r. b. powie- 
idealnych i patentowanych we 


systemu Tadeusza Podoskiego 


p | ow. Prze M-m anadi 


„Maszyny do Pr 
Warszawa, 


sprzedaży na województwa: lwowskie, taraopolskie i stanisławowskie 
syst. TADEUSZA PODOSKIEGO 
(patent. we wszystkich krajach), 


epi syst. T. p OdOSIWOE 
to Krzyska Nr. 9. m. 3 


M. KIERSKI, Lwów, ul. Kopernika 4. 


EIC — ERZE. ZE OSY 


Powołu'ąc się na powyższe zawiadomienie o powierzeniu mi wyłącznej 


btr. 12 


Tatarów nad Prutem. Pierwszorzędhy , 


pensjonat „Zofjówka'. Pokoje słoneczne 
od.20. sierpnia, ceny zniżone, lenis, {or 
tepiam. „6752-10 4 


Przepisówe kubiy na śmiecie 


z grubej blachy, na gorąco pocynkowa- 
ne, sprzedaja po zniżonych cenach 


„WULKAN“ Lwów, Pasaż Mikolascha 


tet. 115. 


POSZUKUJE SIĘ 

Ala prowadzenia orkiestry Związku robote 
ników przy wiekiem przedsiębiorstwie 
drzewnem, włolaeta dyrygent a, który jed. 
wocześnić znajdzie żatrudnienie w in 
jorztwie. Oferly wraz x podaniem 
i kwalifikacjami uprasza się 
nudsyłać pod adresem Związku Chrześci- , 
Jańskiego rob. w Wygodzie. j 

Osohizie. Dnia. 19. bm. odbył się wea 
Lwowie ślub WP. Mry Augusty Karczy:j 
skiej z WiPamem Dr. Manrycym Natansoh- * 
mam. 6742 


BAJGUJCIE! 


naslenie zbóż przed słowem 
tylka 


„BAJGĄ SUDHOFFA* 


Świetne wyniki. Liczne lsty po- 
chwalne. Dziesięć razy tańsza od 
zagranicznych. 


Wysyłki: JAN SUDHOFF 
Lwów, Akzdemicka Nr. 8. 


Nr. 59427/H11/28. i 
PRZETARG OFERTOWY. I 

Dyrekcja koleji państwowych we ; 
Lwowie ogłasza w „Monitorze“ Nr. 
189 z dnia 18 sierpnia 1928 publicz- 
ny przetarg ofertowy na budowę | 
dwupiętrowego budynku mieszkal- | 
nego w stacji Zagórz. Vermin otwar ' 
cia 6 września 1928. Bliższych in- , 
formacyj udziela Wydział III. Dy- , 
rekcji koleji państwowych we łówo- | 
wie, HI. piętro. drzwi INr. 331. 
Eo Dyrekcji koleji państwowych 
679 'Prachtel. 


| nym Pols 


NOBRE ZASTOSOWANIE WYNALAZKU. | 


Już 
Í 


Gospodyni: Tv łajdactwci Nigdy 
wiece; mie wynatnę pokoju latnaikowi!.. 


CENY OGŁOSZEŃ: 

Za wiersz 1- szpałtowy milineirowy 
(szer. 50 mm.) ogłoszenia zwykir za tek. 
stem 12 gr., za wiersz i - szpalt. milimo- 
trowy (szer. 60 mm.) nadesłane 35 gr., 
za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 
60 mm.) po kronice 40 gr, za wiersz 
1-szpalt. milimetrowy (Szer. 60 mm.) w 
tekście (kronika, repertuar, dział ekono. 


GAZETA PORANNA” v bave 3. 


Dyrckcja Rohót Publicznych. 

1. WRP,ILI-11306 ex 1928." 

Budowa domu administracyjnego przy ma- 

gazynia fermențacyjaym PMT. w Tarno- 
T 


Takmir rezporzydzemia Mini 
L ARE iska weh Z 14. PALA 
IX 9319 Py 1 Robót Mhir 
Taris M podaje "ln nubłicznej w śalotno- 


ści, Że przetarę va budowę domu admini- 
siracyjna pzy mi Ei Termentacyj- 
jego Monopolu T 


Tytomiowego w 
Tntnopadu, rozpisany na dzień 28. sierpnia 
1925 nie odbedzie się. : 6788 

Za dyreklora: Jnż. Artychowski. 


A 


r 


Inserujcie w jii Porannej” |. 


mwmiezoy itd.) 50 gr, za wiersz 1. szpajł. 
milimetrowy (szer. 60 mam.) w artykułach 
100 gr, za wiersz 1 - szpalł. milimetrowy 
(szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 60 gr. 
drohae ogłoszenia za słowo 10 gr., drob- 
ne ogłuszenia kupno i sprzedaż za słowo 
12 gr., drobne ogłoszenia matrymonialne, 
kercspondeneje 12 gr., prywatne za sio- 
wo 12 gr, dla potrzebniąeych pracy lyb 


URZĄD WOJEWÓDZEI TARNOPOLSKI | KRINICA. Pensjonat „Siediieka A 


fi An N ij 
Z drukarni Spółki wydawniczej: GRODKII SPÓŁKA, pod zarz, I. PŁOCKIEGO, wę Lmomia, 


4 
serpria 1928. 


. ciw Nowych: Lazienek - polèca Poxol 
utrzymaniem. na tnzec: sezon po zniża 
mych. cenach. 


napr A 


6800 | 


Nr. 6948 


a m O mare 


| | Sprzedaż na dogodne spłaty! 

| Maszyny 

| do szysia 
Gramofony 
Rowery 

Wirówki 

m etzna 

1 części składowe tychża. 

Przybery do krawieczyzny I robót ręcznych 

Własny warsłał napraw 


Aleksander Mamon 


LWÓW, UL. WAŁOWA 11a. 


| c 


l TIM jest wielką pomocą dla każdej gospodyni. 


Myje się nim szkło 
noże 1 widelce, 


naczynia kuchenne. Przy 


i pórcelanę, czyści łyżki, 
szoruje garnki, rondle i wszelkie 
PARY Vim'u utrzymuje 


się idealnie wanny, śiglnicoj i kranyą Posypać wilgotny 
gałganek małą ilością Vim'u, a ipo chwili znikną 
wszelkie plamy i złogi, =- doprowadzić następnie 
wszystko do głansu, czystym miękkim gałgankiem. 


Lever Brothers Limited, Anglia. 


RY ZE 


TA 
| posady 3 gik cała strona ogloszeniowa 
| 286 zł, pół strdhy ogłuszeniowcj 150 zł., 
| eala strona iekgtowa 489 zi, cała strona 
| pod nagłówkiem (1 - sza) 570 zł. Ogłosze. 
| nia zamiejscowe 30 proc. droższę, — Ža 
ugłoszenia w miejsen zastrzeżonem, ogin- 
prenia osobno stojące i bez namera doll 
j czamy 25 proe. Qdp owiedzialności za tep- 
[i 


minowy druk nie P przyjmujemy. Porta 


* 


| przekazów nio honifikujem;z. — Uwaga: 
Kolumny ogłoszeniowe są podziclone na 
8 łamiów (szpalt), tekstowe na 4 lamy 
(szpalty). 
PRENUMERATA miesłęcznag 
Z dostawą na miejsce lab prze. 
sjłką pocztową . . e a zÈ 
Brz dosławy ses 
Za granicą TE T 


Qdp, red, STEFAN KRZYZANOWSKI 


